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Kraków 18 kwietnia. 


Ostatnie wybory w Hiszpanji wy- 
padły na korzyść ministerstwa Ša- 
gasty. Stronnictwo rządowe będzie 
miało w kortezach na 390 deputo- 
wanych większość 60 lub 70 głosów. 
Rozumie się samo przez się, że mi- 
nisterstwo Sagasty używało wszelkich 
godziwych i niegodziwych środków 
do przeprowadzenia swoich kandy- 
datów, i już obecnie daje się sły- 
szeć wiele skarg i narzekań na spo- 
sób prowadzenia agitacji wyborczćj 
ze strony rządu. Bądź co bądź mi- 
nisterstwo ma większość i przy po- 
mocy tejże sprawdzanie wyborów 
pójdzie dosyć pomyślnie. 

Koalicja partji opozycyjnych, zwa- 
na pospolicie przez organa minister- 
jalne spiskiem, okazała się dosyć 
niepraktyczną. Partje niby się zgo- 
dziły na jednego wspólnego kandy- 
data, a między tóm przy wyborach 
każda ciągnęła wodę na swoje koło. 
Ze wszystkich partji opozycyjnych 
najsilniejszymi okazali się republika- 
nie-federaliści i radykaliści, dzięki 
którym opozycja we wszystkich wiel- 
kich miastach i w samćj stolicy od- 
niosła zupełne zwycięztwo. Z więk- 
szych miast tylko w Alicante i Cor- 
dowie ministerstwu udało się prze- 
prowadzić swoich kandydatów. Prze- 
ciwnie w małych miasteczkach i po 
wsiach rząd odniósł tryumf zupełny. 

Fotrzeba spokoju, a po części i 

uczucia monarchiczne są tak silnie 
u włościan i ludności mało-miejskićj, 

że głosy tych klas prawie całą masą 
dostały się rządowi, a tém- samém 
i dynastji sabaudzkićj. 

Wybory ostatnie szczególnićj wy- 
kazały zupełną słabość stronnictw 
anti-dynastycznych, złożonych prze- 
ważnie ze wsteczników i klerykałów. 
| Tak n.p. Karliści, oprócz tylko Au- 
| sturji, która don Karlosa uważa za 
Bwego prawowitego monarchę, zre- 
sztą w całéj Hiszpanji doznali zu- 
podać porażki. Nierównie większą 

yła porażka zwolenników młodego 
Alfonsa, którzy uważają się za legi- 
tymistów hiszpańskich. Partjd ta da- 
wnićj w skutek przywiązania ludu 
do dynastji i energicznego poparcia 
ze strony duchowieństwa była naj- 
wpływowszą w całej Hiszpanii. Zu- 
pełne zwycięztwo nad tą partją jest 
zarazem zwycięztwem postępu i wol- 
ności nad wstecznictwem i obskuran- 
tyzmem. Że lud pomimo wpływu i 


Fo nitce do kłębka. 


POWIEŚĆ 
przez autora 


„Skrupułów* i „Elli“. 


(Ciag dalszy.) 
VII. 


I rzeczywiście pani Cezaryna nie była 
wzajemną, jéj myśli, marzenia i ambicje 
inną wybrały sobie drogę. Poznajmy ją 
jednak bliżćj, wejdźmy do jéj mieszkania. 

W znanćj nam już kamienicy na jezu- 
ickićj ulicy we Lwowie, mieszkał adwo- 
kat dr. Rafał Kurylski, któremu żona 
więcćj aniżeli jego klientela robiła roz- 
głosu, tak dalece, że pan Rafał właści- 
wie nie istniał dla lwowskićj publiezno- 
ści, ale tylko jego pani: Cezaryna z Bul- 
skich Kurylska, pierwszorzędna lwica pe- 
wnych kół i kółek towarzyskich. Pani 
Cezaryna dawała bale, wieczory, recep- 
cje, jéj się zostawiało bilet wizytowy, o 
mężu mowy nie było, on nie istniał dla 
otaczającego go eleganckiego świata. 

Na dole przy bramie można było czy- 
taċ napis na żelaznej tabliczce: „Dr. Ra- 
fał Kurylski adwokat krajowy na pierw- 
szóm piętrze,“ napis jednak tak był za- 

|, prószony i nieczytelny, że zony ea 
bmo pochodził jeszcze z kawalerskich 
czasów pana mecenasa i nie miał już na- 
wet pretensji wskazywać drogę do ad 
wokackićj kancelarji. 

Pierwsze drzwi przy wschodach były 
biało i świeżo polakierowane i prowadzi 


ły do apartamentów pani Cezaryny; drzwi 
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usiłowań ze strony duchowieństwa 
oddał swoje głosy rządowi, jest do- 
brą wróżbą dla przyszłości Hiszpanii. 

Teraz mnićj więcćj wyjaśnia się 
taktyka stronnietw należących do ko- 
alicji. Republikanie i radykaliści, — 
najsilniejsi pomiędzy opozycją — 
chcieli wzajemnie się wyzyskać, Tą 
razą jednak republikanie wyszli nie- 
równie lepićj. Radykaliści bowiem 
przez połączenie się z koalicją po: 
stawili się w dosyć fałszywóm po- 


nie idzie o obalenie dynastji, lecz tyl- 
ko ministerstwa Sagasty. 

Teraz wszystko będzie zależeć od 
zachowania stronnictw opozycyjnych 
względem rządu. W Hiszpanji stało 
się prawie regułą, że stronnictwo, 
które doznało porażki, jeżeli czuje 
się na siłach, to chwyta za broń, 
w przeciwnym bowiem razie usuwa 
się od pracy parlamentarnćj i trwa 
w biernćj opozycji przeciwko rządo- 
wi, tworząc mu nieprzyjaciół. 

Już Karliści, jak donosił przed 
kilku dniami telegram, porwali się 
do broni — są to rozpaczliwe wysi- 
lenia, które bez poparcia innych stron- 
nictw opozycyjnych natychmiast będą 
stłumione. 

Radykaliści zaś, którym Amadeusz 
zawdzięcza koronę, częścią zamie- 
rzają połączyć się z republikanami, 
częścią usunąć się od życia politycz- 
nego, co właściwie znaczy spiskować 
na prowincji. Jest to rzeczą bardzo 
charakterystyczną, że Żadna partja 
w Hiszpanji nie wierzy w powolny 
i spokojny rozwój, leez każda widzi 
jedyny środek przeprowadzenia swo- 
ich zamiarów w rewolucji. Od rewo- 
lucji oczekują tylko zagojenia wszyst- 
kich ran, sprowadzenia złotego wie- 
ku, chociaż konstytucja r. 1869 na- 
leży do najliberalniejszych w Euro- 
pie, i przedstawia szerokie pole do 
działania ludziom dobrćj woli. 


Wiadomości polityczne 
i korespondencje. 


Lwów 17 kwietnia. 

(K). Pogłoskę o wyjeździe hr. Gołu- 
chowskiego do Wiednia, wiązano tutaj 
z wiadomościami o dość naprężonym sto- 
sunku, jaki w ostatnich czasach zapano- 
wał między radą szkolną krajową a sku- 
tkiem tego i namiestnikiem jako jéj pre- 
zydentem , a ministerstwem wiedeńskiem. 
Pogłoska ta o wyjeździe namiestnika, 0- 
kazała się mylną, niemnićj przeto praw- 


na lewo, zabrukane i noszące na sobie 
napis: „kancelarja,“ wskazywały drogę 
do pana Rafała. Przeszedłszy tam przez 

rodzaj przedpokoju, wchodziło się do o- 

wój kancelarji. 

Około szóstćj godziny wieczorem, sie- 
dział tam pan Rafał w ogromnym fotelu 
z zielonćj skóry i trzymał na kolanach 
pięcioletnią może córeczkę, synek trochę 
starszy, ustawiał żołnierzy na ojcowskim 
biurku. 

Pan Rafał mógł mieć około czterdzie- 
stu lat, ale na dużo więcój wyglądał — 
włosy miał jeszcze bujne, gęste, ale do- 
brze szpakowate, a czuba stawiał wyso- 
ko. Oko rzucało duźo ognia, wąsy w nie- 
ładzie spadały na ust», a nos i twarz by- 
ły mocno poczerwieniałe w ten sposób, 
jak to bywa u człowieka, co kieliszkiem 
nie gardzi. mogly, 

Pan Rafał miał bardzo łagodny wyraz 
twarzy, a pewien smutek przebijał się w 
oczach i świadczył, że swobodnój myśli 
oddawna tam nie było. W jego ubiorze 
i w umeblowaniu pokoju znać było pe- 
wne zaniedbanie, a i dzieci nie wyglądały 
tak starannie ubrane, jakby się tego spo 
dziewać można po dzieciach eleganekićj 
pani Cezaryny. 

Łóżko z wytartym dywanikiem od ścia- 
ny, szafa z utrąconą nogą, ze dwa stoły 
przyprószonemi założone papierami, ka- 
napa, z którćj włósie nie w jednóm miej- 
scu wyglądały, pulpit ze śladem zielonego 
sukna, story z pourywanemi sznurkami, 
stanowiły całe umeblowanie pokoju pa- 
na Rafała i świadczyły, że o tym pokoju 
nikt nigdy nie myśli. 

Mała Marynia bawiła się wąsami ojca. 

— Proszę papy — mówiła mała — 


i: | dlaczego papa ma siwe wąsy, a pan Igna- 


cy całkiem czarne? 


Zürichu i St, 


dziwe są powody, którym ją przypisywa- 
no. Od jakiegoś czasu pp. centraliści, 
których wydziałem wykonawczym jak się 
chlubili, jest ministerstwo, coraz krzywiej 
patrzą va naszą krajową władzę szkolną, 
którćj przecież o radykalizm posądzić nie 
można. Szukano więc pozorów zaczepie- 
nia jéj, a może i przedstawienia w złóm 
świetle w oczach korony. Pozór ten zń% 


leziono w wydanych przez radę szkolną 


książkach do nauki czytania dla szkół lu- 
dowych. Wprawdzie według ate | 
) 


szego brzmieniu statutu rady (art. III 


prawo układania tekstów książek szkal-* 


stosować do rady uwagi swoje w tym 
przedmiocie, które raczćj jako rodzaj na- 
gany stylizowano. Wzięto np. za złe, że 
w elementarzu między słowami do czyta- 
nia jest Kraków, Poznań, Warszawa, Wil- 
no, Kijów i t. p. a nie ma Wiednia, że 
nie ma w książkach do czytania nic o Rë- 
dolfie Habsburgu, że w ogóle nie wieje 
z tych książek duch patrjotyczny austrja- 
cki, że nie mą hymnu austrjackiego, z: 
rego nie zamieszczono w czytanie z 

prostćj przyczyny, iż żadną miarą nie mó- 
że on być uważanym jako wzór dobrego 
stylu, lecz znalazł umieszczenie w śpie- 
wniku, gdzie istotnie należał. W ustępie 
o żołnierzu, dopatrzono zamiar obudzenia 
pogardy dla e. k. armji, chociaż tam wła- 
śnie powiedziano : „szanuję żołnierza, któ- 
ry ginie za swoją ojczyznę*. Spodziewać 
się, że rada szkolna krajowa odeprze te 
zarzuty jak należy, wskazując przede- 
wszystkiem na to, iż ministerstwo wdało 
się tu w rzecz nie swoją, do którćj naj- 
mniejszego prawa nie miało. Energiczne 
a taktowne odparcie tego zamachu jest 
tóm potrzebniejsze, że nie jest on pierw- 
szym tego rodzaju, że już zdarzały się 
wypadki, w których wiedeński nakład ksią- 
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simy podnieść, iż niezaprzeczenie za p. 
K. przemawia wypróbowana przez długie 
lata nieskazitelność charakteru i tu nie- 
zawodnie skłoniła namiestnika do stawia 
nia téj kandydatury tembardzićj, że w dłu- 


giéj swćj służbie dał on także dowody dym czasie stała przy cesarzu i państwie 
energji i zdolności administracyjnych, tu-;i że dostarczyła i 


dzież daru szybkiego: zorjentowania się w 
nowych i DZA v y 

Z eałóm przeto zaufaniem możnaby przy- 
jąć jego kandydaturę na tę niezaprzecze- 
nie bardzo ważną posadę. 

Wydział miejski uchwalił na wczoraj- 
szóm swóm posiedzeniu przedstawić ra- 
dzie miejskićj wniosek, żeby z funduszów 
miejskich przeznaczyć kwotę 1,000 złr. do 


(składek na rzecz szkół ludowych, Zaś 


rada zawiadowcza banku włościańskiego 
przeznaczyła na ten sam cel złr. 2,000 
w. a. w skutek wniosku uczynionego przez 
p. Masłowskiego na ostatniem walnóm 
zgromadzeniu, z którego wam przesłałem 
sprawozdanie. 

Klub postępowy polski odbędzie w po- 
niedziałe i ah p pa AGE w sali a 
tuszowćj. Na porządku dziennym: spra- 
wa galicyjska w radzie państwa, zasady 
reformy ordynacji wyborczćj i wybór no- 
wego wydziału. Projekt reformy wybor- 
czćj jużeście zamieścili, co do sprawy ga- 
licyjskićej w radzie państwa, wydział ma 
przedstawić obszerne sprawozdanie o czyn- 
nościach delegacji, krytykę elaboratu i za- 
proponować klubowi, by na dzisiaj 
zostawił na uboczu tę sprawę tak źle po- 
po przez delegację, że chyba ja- 

aś zupełnie nowa i od dawnej o wiele 
różna większość sejmowa zdoła ją na- 
prawić. 7 


Wiedeń 16 kwietnia. 
o. Przecie raz urzędowy organ Wiener 
Abendpost zebrał się na odwagę, wypo- 
wiedzenia centralistom kilka słów gorz- 
kićj dlą nich prawdy. Dotąd nie spoty- 


i 
|kie właściwie N. fr. Pr. uznaje za uczci- 
‘we i lojalne. 


przedtóm stosunkach. | sługi położyli około interesów dynastji 
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cie nad Miemera, Berlinie, 


Wszystko tam ma być „eorrect*; tylko 
mankamenta po tamtćj stronie się znaj- 
dują. RAZ 

Bardzo się wiedeńskie organa ucieszyły 


że cesarz tak łaskawie przyjął deputację 
alend do. 


Musiano tedy powiedzieć ze strony rzą- 
du, że familja Schwarcenbergów w zbio- 
rowości (tn seiner Gesammtheit) w każ- 


ustrji mężów stany ijradygtośnnćj z Wiednia w B 
bohaterów, -którzy niezgasłe i wielkie za- | dy, ak powinszówania i złożenia hoł- 


i ojczyzny. Z serdecznóm ubolewaniem 
musiała W. Abp. zaznaczyć, że z tego 
powodu (bezpodstawnego) niektóre orga- 
na publicystyczne napadły na szlachetny 
dom Schwarcenbergów. 

Chociaż N. fr. Pr. udaje, że to jéj ma- 


żniczki, córki cesarskićj, 
warskim. 

Widzą w łaskawóm przemówieniu ce- 
sarza, który nacisk położył na harmonję 
i wspólne życie dynastji ze stolicą, w któ- 
rój rezydują monarchowie Austrji, rodzaj 
ło szkodzi i ją nie przekonywa, bo onaj rehabilitacji wszystkich mieszkańców Wie- 
miała na oku nie cały ród Schwarcen-|dnia, szczególnie tym z nich, którym za 
bergów, a tych, którzy nie idą ręka w|Hohenwarta zarzucano (co i w manifesta- 
rękę z ministerjum, jeźli jest centralisty- |cjach różnorodnych z okazji śmiśrci i po- 
czne (bo u nićj takim ministerjom, jak |grzebu Grillparzera odtętniało): brak au- 
Hohenwarta lub Potockiego oponować|strjackiego patrjotyzmu; dziś mogą i 
wolno, choć ich cesarz do rady|odwołać na cesarskie słowa; tak powia- 
swój powołał) wolno jéj stawiać pod |dają lub dają do zrozumienia. = 
pręgierz opinji, jednak to u ludzi my- 
ślących nic nie znaczy. Inne centralisty- 
czne organa tutejsze w podobnym duchu 
się odzywają, i u nich poczucie estety- 
czne i- uczciwość schowane do‘ skrytćj 
komórki, by z niemi się tylko popisywać, 
kiedy nakazuje ich interes, zysk mate- 
rjalny :i towdorńcja olityczna, z którćj 
także per tangentem dójść łatwićj do ko- 
rzyści jakićjkolwiek. , 

. Treść mowy od tronu wypowiedzianćj 
przez N. Pana w Budzie, konstatuje w ca- 
łości swćj harmonję między reprezentacją 
narodu i królem, 

Punkt, którego oczekiwano tu z wielką 
ciekawością, a który się tyczył nagany 
wymierzonćj przeciw lewicy z znanego 
powodu (t.j. że przewlekała dyskusjami 
i udaremniała przeprowadzenie t.z. re- 
formy wyborczćj) bardzo podług mnie 
oględnie zredagowany. Po wypowiedzeniu 
słów ważnych, iż wkrótce i reszta Woj- 


sięciem 


próżnują. Gdzie tylko można, tam na ró- 
żne sposoby „niemieckość” podnoszą; nie- 
dawno w Morawji udało im się w kolonji 
niemieckićj zwołać chłopów-Niemeów ni 
„meting“, na którym im tłumaczono, że 
od zalania i absorpcji sławiańskićj tylko 
ich uchronić może: solidarność z centra- 
listami. U 33 


lub skargi, najczęścićj przesadzone, jak 
w ziemiach zamieszkałych w wię 
przez nie-Niemców. ZE 

Pod tym względem zasługuje na uwa- 
gę korespondencja Neue fr, Presse, ty- 
cząca się Szlązka — z Cieszyna. Może 


zości 


przeoczono; dobrze będzie ją streścić. 
Powiada korespondencja: „Był Chi 
na odwiedzinach — rodem z Cieszyna — 
Hofrat z ministerjum oświaty , Hermann, 


rachunek ich „Chabrusać porobionych. 


du monarsze z okazji zaręczyn arcyksię- 
Nm er 1 


Wśród ciszy politycznój Niemcy wie 


Dzienniki prawie ciągle wynajdują żale 
się późnićj okazuje, swych pobratymców re 


ją tam, gdzie bezpośrednio interesuje, - 


żek szkolnych starał się, oczywiście w sku- 
tek zarządzeń urzędników ministerjaloych, 
pod pozorem korektury zmieniać teki 
przez radę szkolną podaue, że zresztą *% 
ogóle dzisiejsze usposobienie sfer rządzą- 
cych nami, wznieca słuszne obawy ukró- 
cenia skąpo nam przyznanego samorzą- 
du. Jeżeli wobec tego sami bylibyśmy nie- 
dbali lub niedość energiczni w obronie 
nasz éj choć połowicznój autonomji, w ta- 
kim razie upadnie wszelka nadzieja już 
nietylko rozszerzenia jéj, ale nawet i u- 
trzymania. 

W kołach świętojurskich panuje wielka 
konsternacja, z powodu obsadzenia prze- 


kaliśmy się w pismach od rządu zależnych, 
albo tóż półurzędowych z jakićmkołwiek 
trzeźwóm, przedmiotowćm zdaniem, jeźli 
szło o emanacje organów jednćj koterji 
politycznćj, t. j. niemieeko-centralistycz- 
nej. W. Abendpost szczególnie protegowa- 
ła koleżanki wiedeńskie, regularnie przy- 
nosząc dosłowne wyciągi z ich artykułów; 
że tam najczęścićj Czechom i innym nie- 
Niemeom się dostało trochę zniewagi, 
trochę oszczerstwa, samo przez się się 
rozumie. 

Jednak artykuł N.fr. Pr, o którym 


pisałem poprzednio, gdzie ani włoska 


skowego Pogranicza złączoną będzie z 
„Provinciale“ Kroacji i że niezadługo ża- 
daćj części nie będzie w monarchji, gdzie- 
by jego mieszkańcy pozbawieni był: praw 
konstytucyjnych, następuje „passus* taki: 
Musimy wyrazić nasze ubolewanie, że nie 
mogło być przeprowadzonćm prawo wy- 
boru i ordynacja dla miasta stołecznego, 
jako i inne ustawy z powodu, że w osta- 
tnim czasie obrad sejmowych udaremnie- 
nie uchwał sejmowćj korporacji, stało 
się możliwóm. Król wyraża nadzieję, że 
to się uzupełni na przyszłćj sesji. 
Wątpię, żeby z tak obrachowaną oglę- 
dnością Ii taktem niepozwalającym dra- 


zetknął się z burmistrzem Demel'em i dy- 
rektorem szkolnym Hoffmanem — osoby 


mające wręcz przeciwne tendencje ie) EF 


czne. — Mógł się poinformować -co do 
konfliktu powstałego u nas między „po- 
lonizatorami* a nauczyciełami, którzy mo- 
eno stanęli przy rozporządzeniu ©. k. ra- 
dy szkolnej krajowej. 

Rozmawiał z nauczycielami „wierno- 
konstytucyjnymi* (eufemizmus miasto sło- 
wa germanizatorami, lub cheącymi ger- 
manizować) o tym punkcie p, Hofrat i 
ile się zdaje, bardzo przychylnie przyjął 
ich zapatrywania i wywody.* pyski 

To co teraz, najważniejsze : x 


. , ; |nych, należy zupełnie do rady i nikt jéj 
łożeniu. Trudno było wytłomaczyć, w tóm ograniczać nie może, jednak mi- 
zwłaszcza ludności wiejskićj, że im |njsterstwo czuło się spowodowanóm wy: 


myskiego biskupstwa ruskiego. — Partja 
świętojurska już prawie pewną jest prze- 
graną i bez ogródki do tego się przy- 
znaje. 

Gdy zaś mowa w obsadzeniu posady, 
pozwólcie, że wspomnę i o innćj, nie tak 
jak tamta doniosłćj, ale niezaprzeczenie 
bardzo ważnćj. Na posadę dyrektora poczt 
miał upatrzyć namiestnik starostę i byłe- 
go posła p. K. Dzienniki tutejsze wystą- 
piły z agitacją na rzecz innego kandyda- 
ta p. B. Otóż nie ubliżając temu kandy 
datowi, który zresztą jak wiadomo nie był 
wcale urzędnikiem: administracyjnym, lecz 
zwykłym przedsiębiorcą pocztowym, mů- 


Ojciec brwi zmarszczył, jak gdyby go 
coś niemile dotknęło, a myśląc widocznie 
o czóm innćm, odpowiedział machinalnie 
Maryni, iż dlatego, bo pan Ignacy młodszy. 

— (zy pan Ignacy jest teraz u ma- 
my? — zapytał z niesmakiem pan Rafał. 
- — Jest już z godzinę — odpowiedział 
Józio — on zwykle około szóstćj przy- 
chodzi. A czemu on, proszę papy, tak 
często przychodzi? 

— Bo kawaler i nudzi mu się wieczo= 
rem — odpowiedział czemprędzćj pan 
Rafał, wstał z krzesła i zaczął wielkiemi 
krokami chodzić po pokoju. 

Na bocznym stoliku, zakryta papiera- 
mi stała butelka wina; snadź zawsze tam 
stała, bo nasz mecenas skierował ku nićj 
swoje kroki, nalał dobre pół szklanki i 
duszkiem prawie wychylił. 

— Proszę papy — znów pytał cieka- 
wy chłopak — czemu papa tak dużo wi- 
na pijo? 

Po twarzy pana Rafała przeleciał bo- 
lesny, ironiczny uśmiech, a ręka przetarła 
czoło, jak gdyby chciała ztamtąd wy- 
drzeć rozsądną odpowiedź na zaspokoje- 
nie naiwnego dziecka. 

— Na lekarstwo! to mi do zdrowia 
potrzebne! — szybko odrzekł zarumie- 
niony ojciec. 

,— A kiedy przecież doktor kiedyś pa- 
pie wina pić zakazywał, mówił, że to 
papie szkodzi. 

— To inny doktor — z niechęcią od- 
rzekł ojciec — idzcie moje dzieci, bo 
mam teraz coś do pisania. 

Chłopiec podejrzliwie się na ojea po- 
patrzył, poskładał papierowych żołnierzy 
do pudełka. Marynia lalkę podniosła z 
z ziemi i dzieci wyszły na drugą stronę 
przez kancelar 


jed 
Józio z siechędiy szedł na drugą stro- 


uczciwego na głowie nie zostawiono ad 
vocem Schwarcenbergów poszedł widocz- 
nie zadaleko, kiedy wychodząc z premissy 
fałszywćj, że ks. Karol Schwarcen- 
berg się nieprzyzwoicie miał wyrazić o 
domie panującym, z nićj wyprowadzał 
już konkluzje nie ewentualne, ale 
realne, jakby oparte na prawdzie, a nie 
na fałszu (o czóm każdy wiedział, kto 
wie, że Deutsche Allg. Ztg. w Lipsku, która 
bajkę tę napisała, w stosunkach doty- 
kalnych z tutejszemi czynnikami pru- 
sko-niemieckiemi zostaje) tćj treści, że 
cała szlachta wyższa czeska nic nie warta 
i korona na takióm mieszczaństwie nie- 
mieckićm odtąd opierać się powinna, ja- 
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nę, nie lubił pana Ignacego, pomimo, że 
miał od niego pełno najróżnorodniejszych 
zabawek. 

Józio wbiegł do małego saloniku mą- 
tki przytykającego do dużego obecnie 
zamkniętego salonu, Pani Cezaryna sie- 
działa wciśnięta w róg kanapy, a obok 
nićj rozparł się w głębokim fotelu znany 
nam p. Ignacy Kręcikiewicz. 

— Czemu Józio wchodzi bez pozwo- 
lenia? pytała się surowo matka — czy 
lekcji na jutro się już nauczyłeś ? 

— Nauczyłem — odpowiedział chłop- 
czyna, zwiesił głowę, zakręcił się jeszcze 
po pokoju, i wyszedł. 

Kochanek nie jest nigdy tak zazdrosny 
o kochankę, jak dziecko o swoją matkę, 
a jeżeli tylko spostrzeże, że pomiędzy 
nią a obcym mężczyzną zachodzi jakiś 
stosunek, to stosunek ten wyradza w niem 
jak najboleśniejsze wrażenia. Dziecko wi- 
dzi, że miłość będącą tylko jego własno- 
ścią, wykrada mu kto inny, i że śmie mu 
wydzierać najdroższy skarb życia. Ładne 
mamy, będące czasami w tém położeniu 
co pani Cezaryna, chętnie powtarzają o 
swym synku lub córce: „on tego nie ro- 
zumie*, „ona o niczóm nie wie“, ale pod 
tym względem bardzo się mylą, mały 
chłopczyna wiele rzeczy może nie pojmo- 
wać, ale to rozumie wybornie, że jego 
matka, krzywdzi go, gdy ją z obcym 
mężczyzną ścisłe wiążą stosunki, i że raz 
przyszedłszy do tego przekonania, na za- 
wsze do nićj żal w swóm sercu nosi. Żal 
zaś co się zagnieździ w młodóm serdu- 
szku, nie minie tak prędko, jak jakaś 
uraza, którćj doznał dorosły człowiek, 
żal ten wypali czarną plamę w umyśle 
dziecka, a plamy tćj najjaśniejsze pro- 
mienie słońca późnićj wybielić nie po- 
trafią. 


żnić mniejszość, która się składa z ludzi 
dobrej wiary i przekonania, choć odmien- 
nego w podobnym razie, tutejsi sternicy 
zredagowali dotyczący ustęp w mowie od 
tronu, gdyby przysło dotknąć opozycyj- 
nej partji parlamentu. 


Może nie znajdzie terytorjum z mięsza- 
ną narodowością, a gdzie jednak, przy- 
znać trzeba, przeważa ludność sławiańska 


tawji, gdzieby z taką łatwością zwierzch- 
nietwo (Oberherrschaft) niemieckiego ję: 
zyka wykładowego i przeprowadzenie ści- 
słe ustaw szkolnych i rozporządzeń wła- 
dzy znalazły tak uprzejmego przyjęcia 
(Hntgegenkommen) i na tak nic nieznaczą- 
cą (która mikroskopicznie się gubi wśród 
ludaości) opozycją: by natrafiło wśrod lu- 
du szlązkiego, jak u nas. Eder 

Nieprzyjaciołmi „germanizacji“. (wyra- 


Wiedeń 17 kwietnia. 


o. Z publikacją listy wyborców czeskich 
w kurji większych własności się: nie spie- 
szą w Pradze. Zdaje się, że reklamacji 
się namnożyło, iż trudno sprostać wymo- 
gom interesowanych. Jak donoszą jednak 
z Pragi, nie ma żadnych usterek w ku- 
pnach „wiernokonstytucyjnych,* czyli na 


} 

Biedny Józio wyszedł z saloniku matki, 
ale łzy stanęły mu w oczach, pan sędzia 
miał bowiem u matki więcćj łask, ani-, 
żeli on.... o i 

Gdybym był papą, tobym tego pana; 
Ignacego nigdy przyjąć nie pozwolił, my-, 
ślał sobie chłopczyna i dumał nad tóm,! 
dlaczego mama woli z obcym rozmawiać, ! 
aniżeli dziecko właśne trzymać na kola- 
nach; wkrótce jednak przyszły myśli o 
drzewku na Boże Narodzenie, o kucyku 
pa wsi, i rozeguały łzy z oczu i smutne 
wrażenia. : 

Pani Cezaryna pozostała w salonie. By- 
ła to bardzo piękna kobieta, a mogła 
mieć około lat trzydziestu: wysoka, cie- 
mna szatyna, nadzwyczaj biała o ciemoych 
oczach i szeroko zarysowanym łuku brwi. 
Dobrej tuszy ale nie otyła, mogła służyć 
za model regularnych kształtów, Jój wa- 
dą był uśmiech cokolwiek sztywny i su- 
rowy, jak gdyby nie pochodził z serca, 
igłos monotonny, nie mający przyjemne- 
go dźwięka. 

Pan Ignacy poznał panią Cezarynę przed 
dwoma laty na balu, a zachęcony przez 
nią, bywał częścićj w jéj domu, prawie 
codziennie, a Świat złośliwy utrzymywał 
może i nie bez przyczyny, że go z wią 
łączyły jak najściśiejsze stosunki, Jakim 
sposobem pani Cezaryna w nim sobie upo- 
dobała , tego doprawdy trudno było sobie 
wytłumaczyć, i trzebaby to było PT 
na karb jakiego. kobiecego kaprysu, albo 
jak my sądzimy, na karb tego, że pani 
Cezaryna nie zadawalniała się. podbija- 
niem jednego serca, i że pomiędzy inne- 
mi egzemplarzami i tego rodzaju okaz 
był jćj potrzebnym w gabinecie różnoro- 
dnych serc zdobytych, i różnorodnych 
fizjonomiji. (Ciąg dalszy nastapi.) 


A 


Adam Mickiewicz 
i pisma jego 


Go roku 1829. 


(Ciag dalszy.) 


W wieczór gram w bostona w pienią- 
dze, żadnych towarzystw nie lubię, mu- 
zyki rzadko słucham, bez pieniędzy nie 
mam interesu grać w karty. Bayrona tyl- 
ko czytam, książkę gdzie w innym du- 
chu pisano, rzucam, bo kłamstwa nie lu- 
bię; gdzie jest opis szczęścia życia fami- 
lijnego, równie mnie oburza, jak widok 
małżeństw, dzieci jest to jedyna moja 
antypatja. 

Piąty list pisany z Wilna już po po- 
wrocie z Kowna i porzaceniu nauczyciel- 
skiego zawodu: W wstałem niedąwno 
z kilkunastudniowćj gorączki, która mi 
nie wiele naprzykrzyła się, ależ za to ró- 
żne akcydencje: ból oka, romatyzm w no-. 
gach, a najgorsze zęby, zęby już wyr- 
wane i jeszcze do wyrwania pozostałe— 

Odpakutbwiłói za kilka miesięcy ży- 
cia dość swobodnego. Jeśliby ta głupia 
definicja, że człowiek ten jest szczęśliwy 
któremu na niczem nie zbywa, sprawdza- 
ła się, tedy byłbym w niebie. Miałe 
tak wiele pieniędzy, że pierwszym przy- 
kładem w życiu nie zaachodziłem już po- 
trzeb do zaspokojenia, inne jeszcze oko- 
liczności ogładzały mnie szczególnićj tam-. 
te kilka miesięcy, tem przyjemnićj, że. 
niespodziewanie. Zresztą żyję prawdziwie: 
po literacku, dyszę tylko rymami i kar- 
mię się, nie wiem, jak się znowu do czy-- 
tania czegoś porządnego przyzwyczaję. 


(polskości jéj nie przyznaje) w téj poło- - 
wie zachodnićj monarchji, vulgo Przedli- - 


źnie powiedziano, że i w Austrji chcieli- 
by bismarkować, choć są w mniejszości) 
są tylko katolicey i protestanccy „derwi- 
-sze,“ co nie umieją dobrze po niemiecku, 
bo się uczyli w dawnych szkółkach pol- 
skich i boją się o utratę urzędu i chleba. 
Otóż dobrze wiedzieć, jak się Niemcy 
|. zapatrują na stosunki austrjackie w Cze- 
chach, gdzie opozycja energicznie wystę- 
puje, już nie myślą o germanizowaniu.... 
tylko o utrzymaniu hegemonji swćj przez 
w wyższe, nie swoje. 
Ale w Cieszyńskićm, mówią, lud po- 
tulny, nie oponują ostro, jak w Czechach, 
> więc nie traćmy czasu i „germanizujmy,“ 
co się da. 


Francja. 


1 asem osb ia | ogłasza o- 
kólnik p. Wiktora Lefranc, ministra spraw 
wewnętrznych, do wszystkich prefektów 
z daty d. 25 marca. Zbytnia obszerność 
o okólnika nie pozwala nam na za- 
mieszczenie go w całości, ale uważamy 
za pożyteczne podać przynajmnićj treść 
jego. Okólnik ma za przedmiot przypo- 
mnienie prefektom zasad, które powinny 
im służyć za przewodnika w rachunko- 
wości departamentalnćj, i kładzie główny 
nacisk na dokładne określenie znamion 
z trzech głównych czynności: przelewów 
j (virements), assygnacji do zapłaty i tar- 
a gów z wolnćj ręki. 
- Co do przelewów, minister przypomina 
przypadki, w których konieczność ich 
jest nieuchronną. Są to przypadki, w któ- 
rych idzie o zadosyćuczynienie potrze- 
z bom niespodziewanym a zjawiającym się 
w ciągu roku. W takich razach wolno 
jest wprowadzić do budżetu nowe pozy- 
cje, zmienić pierwotne prewizje, zmniej- 
Ee szyć kredyt przyznany jednemu wydatko- 
a wi dla powiększenia funduszu zastosowa- 
% o do innego użytku; ale te zmiany 
według ustawy z 10 sierpnia 1871 r. mu- 
szą być poddane pod zatwierdzenie pre- 
zydenta rzeczypospolitćj, który odmieni 
swój dekret regulujący pierwotny budżet 
zaa z sierpniowych sesjach rad je- 
m 


Dawnićj, na podstawie postanowienia 
z d. 31 maja 1862 r., przelewy powinny 
były być przesyłane do ministra dla o- 
|. ęenienia, ale ponieważ władza wykonaw- 
| cza miała sama prawo przekładania fun- 
duszów z jednćj pozycji na drugą, przeto 
wynikało ztąd, że to prawo po departa- 
mentach wkładano na kC i że 
kontrola izby obrachunkowej była jedy- 
ną tamą nadużyć. 


= Dlatego tóż ustawa z 18 lipca 1866 r. 
są miała głównie na celu ograniczenie liczby 
= i ważności obowiązkowych wydatków do 

e, trzech tylko pozycji: najem mieszkania 


i utrzymanie domów prefektur i podpre- 
fektur, umieszczenie żandarmerji po ko- 
szarach i urząd sądowniczy. To zastrze- 
żenie, powiększając atrybucje rad jene- 
ralnych, zamykało w coraz to ciaśniej- 
szych granicach prawo do przekazów 
powierzone prefektom. 
Dziś, rozróżnienie pomiędzy wydatka- 
mi obowiązkowemi a wydatkami przy- 
dkowemi utrzymano. Pierwsze mogą 
yć zapisane z urzędu w budżecie w ty- 
tule lym. Co zaś do pozostałych wydat- 
ków, zależą one od rady jeneralnćj, która 
sama może jedynie poczynić zmiany w 
ciągu kadencji. Prawo przekazów obo- 
iązkowych wydatków pozostawia się 
wyłącznie prezydentowi rzeczypospolitćj. 
Co się tycze assygnacji do wypłat, pre- 
fekt nie może dawać upoważnień po za 
przyznaniami zapisanemi w budżecie. Je- 
żeli się wydarzą wydatki nieprzewidzia- 
ne, przyjmują one charakter długu, i po- 
winny stać się przedmiotem żądania do- 
datku do kredytu w czasie sesji, podczas 
którój rada jeneralna wotuje poprawiony 
budżet. Co więcćj, przeznaczenie kredy- 
tów musi być ściśle zachowane. Kassjer- 
skarbnik powinien odmówić wypłaty 
wszelkićj nieformalnćj assygnacji. 
T Minister w tym względzie zamieszcza | 
= ustęp, streszczający według nas całą o- 
= snowę tego okólnika. Powiada on do 
prefektów: „Wy przygotowujecie budżet, 
ale go nie układacie; macie obowiązek 
wypełnienia postanowień rady jeneralnćj; 
jéj objawiona wola powinna stać się wa- 
szóm prawem. Zastosować jaki fundusz 
zawotowany na zgromadzeniu departa- 


Po germanomanii nastąpiła brytanomania, 
cisnąłem się z piję rocky w ręku 
Szekspira, jak bogacz ewangelicz- 
ny do nieba przez uszko od igiełki, za 
to teraz Byron idzie daleko łatwićj i już 
bardzo znacznie postąpiłem.* 
_ Służbowe stosunki naszego poety były 
nieprzyjemne zapewne z własnćj jego wi- 
ny. 


ie stosował się do karności szkol- 

nej, zbyt często Wilno odwiedzał a rek- 
tor wileński Malewski zmuszony był go 
karcić. Estreicher opowiada, że poeta 
masz przedłużył raz swój pobyt w Wil- 
nie i starał się słabością wytłumaczyć ze 
óżnionego powrotu do Kowna. Malew- 

i kazał mu wytrącić pensję miesięczną. 
Dopiero, gdy Mickiewicz złożył świadec- 
two lekarskie, wystawione przez doktora 
Porcyankę, zwrócono mu pensję, ale od- 
czytano naganę na zebraniu nauczycieli. 
Miekiewicz odpisał rektorowi, że mu nie 
idzie o płacę ale o prawdę, na co odpo 
wiedział Malewski, że nie przyjmuje tłu- 
maczeń jego jako dziecinnych. Dla tego 
tóż Mickiewicz nie bardzo lubił rektora 
i pisze o nim w piątym z scharakteryzo- 
wanych powyżćj listów: „Mówiłem już 
rektorowi, że mam wyjechać; zgodził się 
~ najchętnićj, zgadniesz tego przyczynę. — 
z (Nam trudniéj przyczynę odgadnąć; są- 
X ił może, że przez oddaelnie się Mic- 
kiewicza zbierania się gromadne związ- 
kowój młodzieży, zapewne nieco głośnćj, 
ustaną). Ma 


wiedziałem się. 
Nasz poeta odwiedzając Wilno ERG 


z wolnéj ręki nie może mieć miejsca jak 
tylko w razach nagłych spowodowanyc 


ustawie. 
się stać zasadą postępowania dla władz 


jest w duchu dobrze zrozumianćj decen- 
tralizacji. 


jest tatuowana, a na szyi znajduje się 


ale 


jednak przeciwko moie za |cu 


dawniony grief, jak o tem pośrednio | 


mentalnóm dla oznaczonego wydatku, do 
potrzeb z innćj kategorji, byłoby to od- 
żywić prawo przekazów, które począwszy 
od r. 1872 wam jest odebrane*. 
Pozostaje kwestja targu z wolnćj ręki. 
Minister przypomina, że przysądzenia pu- 
bliczne pozostają stałą regułą; targ zaś 


nieprzewidzianemi okolicznościami. W tym 
nawet przypadku komisja departamental- 
na powinna interwenjować. Prócz tego, 
prezes rady jeneralnćj powinien natych- 
miast dać znać ministrowi o uchybieniu 


Okólnik p. Wiktora Lefranc, mający 
prefektoralnych, jak widzimy skreślony 


— |Pan de Rivière] delegowany 
przez paryzkie muzeum nauk przyrodni- 
czych do zbadania okolic Nizzy, znalazł 
w grocie leżącćj na pochyłości góry Ba- 
vussć Roussć (skały czerwone) szkielet 
człowieka jaskiniowego, troglo- 
dyty. Pomieniona jaskinia wznosi się na 
50 metrów po nad morzem Śródziemnćm 
otaczającóm górę, i przytyka do drogi 
żelaznćj liguryjskićj. Od kilku miesięcy, 
przy budowie tćj drogi, napotykano liczne 
sprzęty i naczynia kamienne, które zwró- 
ciły uwagę geologów na tę miejscowość. 
Szkielet obecnie znaleziony leżał na war- 
stwie piaszczystej, w położeniu. człowie- 
ka śpiącego na lewym boku, z wycią- 
gniętemi nogami i rękami skrzyżowane- 
mi; cały zaś wybornie jest zachowany. 
Głowa jakby skamieniała, nie uległa naj- 
mniejszemu uszkodzeniu i wydaje się po- 
wleczona jakąś brunatną massą; twarz 


podwójny sznur konch i kamyków razem 
nawleczonych. Po obu stronach koło 
skroni, znajdują się. dwa ostrza strzały 
wyrobione z kości, a do koła porozrzu- 
cane narzędzia kamienne, noże, toporki 
it. p. oraz odłamki kości, jak się zdaje 
sarnich. 

Nazwa troglodytów, ludzi z epoki ka- 
miennćj, pochodzi od dwóch wyrazów 
greckich: trogle jaskinia i duo, dumi mie- 
Ścić się w czóm lub po czómś. Znajdo- 
wano już troglodytów w Egipcie, około 
zatoki Arabskiej, w Palestynie, w Sycylji, 
i innych krajach. Najlepićj poznani są 
mieszkający niegdyś wzdłuż brzegów mo- 
rza Czerwonego. Strabon wzmiankuje o 
nich, a Ptolomeusz nazywa troglodytycz- 
ném całe wybrzeże zatoki Arabskiej. Zda- 
niem tych autorów i innych, troglodyci 


ftrudnili się chowem bydła, mieli swych 


wodzów, a w związkach familijnych wspól- 
ność u nich panowała. Pożywali zwie- 
rzęta czworonożne, płazy itp. i za jedy- 
ną odzież przepasywali się skórą zwie- 
rząt. Niektórzy z nich mieli zwyczaj grze- 
bania ciał i to w szczególniejszy sposób. 
Przywiązywali głowę zmarłego do nóg 


jego i wśród ogólnéj radości odnosili 


trupa na przyległe wzgórze, gdzie obecni 
zarzucali go kamieniami, tak iż się u- 
tworzył pagórek pokrywający trupa. — 
Prawdziwość tego opisu potwierdza się 
okolicznością, że i znaleziony szkielet 
przysypany Yy kamieniami. 

— [Negocjacje względem wy- 
płaty 3 miljard Smia względem e- 
wakuacji sześciu ostatnich departamentów 
zajętych przez wojska niemieckie, nie mo- 
gą się rozpocząć jak w przyszłym mie- 
siącu, to jest po zupełnćj egzekucji ugo- 
dy zawartćj 12 października 1871 r. w 
Berlinie tyczącój się opuszczenia sześciu 
departamentów bliższych Paryża. 

Te nowe negocjacje, odbędą się na pod- 
stawach podobnych jak w traktacie z r. 
1871. Rozpoczną się one za powrotem hr. 
Arnima do Paryża, a po zakończeniu ich 
rząd francuzki wejdzie w układy z ban- 
kierami. Przedwczesne są zatóm wszelkie 
kombinacje, jakie podają dzienniki w téj 
kwestji, rząd francuzki zajmuje się nią, 
nie dotąd nie ma postanowionego. 
Times donosi, że ostatnie finansowe 
propozycje Francji, uczynione względem 
ewakuacji departamentów nie zadowolni- 
ły zupełnie rządu niemieckiego. 

Z Wersalu zaprzeczają wiadomości 0 
wyjeździe z Berlina p. de Goulard, jako- 
też o przyzwaniu p. de Saint-Vallier do 
Wersalu w celu odebrania instrukcji lub 
negocjacji co do nowćj pożyczki. 
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zwykle u kolegi Kazimierza Piaseckiego, 
sposobiącego się nz adwokata, wielkiego 
systematyka i miłośnika domowego po- 
rządku. Biograf w Czasie opisuje zamęt, 
jaki przyjazd Miekiewicza w spokojne 
mieszkanie kolegi wprowadzał: „Pamię- 
tam pewnego razu powrót pana Kazimie- 
rza do domu właśnie w podobnej chwili. 
Wraca z sądów z pliką papierów pod 
pachą, myśli zapewne nad układem ju- 
trzejszego głosu, wchodzi na wschody — 
aż tu z galerji ze wszystkich piersi po- 
dnosi się nuta znanćj strofki: Ot tam 
siedzą prawnicy, i dla nich pu- 
har staw! (Pieśń filaretów). Nie było 
co począć, wypadało wejść do izby i pa- 
trzeć, jak wszystko leżało w: bezładzie, 
z jak małem uszanowaniem Volumina le- 
gum służyły za proste siedzenia. 

To jednak nie tyle gniewało pana Ka- 
zimierza, jak niezachowanie przez Adama 
regularności w przeznaczonych na śnią- 
dania i obiady, a więcćj jeszcze, — gdy 
m eres mu fantazja często przez 

ilka dni nie nie jeść, jedno figi, rodzyn- 
ki i daktyle. Niezaprzeczony symptomat 
bliskiego samobójstwa, o któróm prze- 
strzegał Tomasza Zana i Jana Czeczota. 

Estreicher charakteryzuje życie zewnę- 
trzne Mickiewicza przywiedzionym z dzien- 
nika ustępem: „U Jana Juadziłła w kla- 
sztorze bazylianów odbywano co ponie- 
działek kwartety — a w salonach pała- 
aby Marcinkiewicza, którym pod 
niebytność tegoż, zawiadował Stefan Zan 
kwartety zgromadzały licznych słucha- 
czy. Urządzał je jeden z kolegów poety. 


gielickich przeciw ustawie szk. 
— Jezuici.) 
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łożył dep. Lasker wniosek, aby całe u- 
stewodawstwo cywilne wyłączyć z zakre- 


paz niemieckich, a uznać je jako wy- 
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Niemcy. 


biskupa chełmińskiego. 

Równie energicznie występuje ducho- 
wieństwo ewangielickie. Teraz właśnie 
przed Zielonemi świętami przypada ter- 
min zgromadzania się konferencji pasto- 
ralnych synodów obwodowych. Z tego po- 
wodu powydawały konsystorze protestan- 
ckie prowincji brandenburgskićj, bano- 
werskićj i szląskićj okólniki do zborów, 
w których szczególnićj kładą nacisk na 
potrzebę obmyślenia sposobu sparaliżo- 
wania wpływu nowój ustawy o nadzorach 
szkolnych na wychowanie publiczne. O- 
kólnik konsystorza berlińskiego jest w tak 
energicznym napisany tonie, że minister 
Falk uznał za, stosowne wydać ze swćj 
strony okólnik do wszystkich zborów e- 
wangielickich w prowincji brandenburg- 
skićj, „wyjaśniający“ niektóre opinje Aak 
nika konsystorskiego. 

W dziennikarstwie niemieckiem wszyst- 
kich odcieni liberalnych toczy się obe- 
enie spór nad pytaniem, czy wypada wy- 
pędzać jezuitów czy nie? Zmaczna część 
pism liberalnych sprzeciwia się temu, u: 
znając to za niezgodne z zasadami wol- 
ności sumienia i swobody stowarzyszenia 
się, Inne znów powołują się na $. 128 
kodeksu karnego, który nie dozwala związ- 
ków, których cele nie są w harmonji z o- 
gólnie obowiązującemi ustawami państwo- 
wemi. Ponieważ zaś jezuici ślubują bez- 
warunkowe, ślepe posłuszeństwo przeło- 
żonym zakonu, którzy są zupełnie nieza- 
wiśli od ustaw państw niemieckich, więc 
zgromadzenia ich nie powinny być do- 
zwolone na terytorjum tych państw. 


(Kwestja jednolitego ustawo- 
dawstwa i sądownictwa cywil- 
nego na całe Niemcy — List pa- 
sterski niemieckich biskupów 
i okólniki konsystorzy ewan- 


Sejmowi cesarstwa niemieckiego przed- 


su kompetencji parlamentów pojedyńczych 


ącznie przynależne do kompetencji par- 
lamentu centralnego, czyli innemi słowa- 
mi, zażądał Lasker zmiany alinei 13 ar 
tykułu 4 konstytucji cesarstwa niemiec- 
kiego w duchu centralistycznym. Wnio- 
sek ten odesłano do komisji. Reprezen- 
tant rządu wirtemberskiego oświadczył 
się w tój komisji za wnioskiem Laskera, 
powiedział, że „rząd jego byłby szcze- 
gólniéj obowiązanym za to, gdyby widział, 
iż prace przygotowawcze nad redakcją 
ogólnego kodeksu cywilnego na. całe Niem- 
cy postępują w radzie związkowćj.* — 
Oświadczył też, że kwestja jednolitego 
urządzenia sądownietwa cywilnego we 
wszystkich państwach cesarstwa szybko 
zbliża się ku rozwiązaniu — układy nad 
tym przedmiotem są w pełnym toku. 

Nie tak przychylnie dla wniosku Łas- 
kera wypadło oświadczenie reprezentanta 
rządu bawarskiego. Oświadczył on wręcz, 
iż Bawarja nie może popierać podobnej 
propozycji, dążącćj do ścieśnienia praw 
udzielności pojedyńczych państw, wcho- 
dzących w skład cesarstwa niemieckiego. 
Bawarja jest także przeciwną uchwałom 
rajchstagu, podającym dyrektywę do u- 
łożenia norm jednolitćj organizacji sądo- 
wnietwa cywilnego na całe cesarstwo, po- 
nieważ wedle tych rezolucji zniesioneby 
być miały trybunały kasacyjne w poje- 
dyńczych państwach. Co najwięcćj zga- 
dza się reprezentant rządu bawarskiego 
na to, aby rozpocząć poufne porozumie- 
wania się i układy w tym duchu, aby 
sejmy pojedyńczych krajów pozmieniały 
kodeksa cywilne w sposób jak najbar- 
dzićj jednolity, ale aby ustawodawstwo 
cywilne miało być wyłączone z zakresu 
kompetencji sejmów składowych państw 
cesarstwa niemieckiego, na to Bawarja 
nie zgodzi się nigdy. 

W skutek tych oświadczeń reprezen- 
tantów państw południowych uchwalił 
wydział jeszcze raz wziąć pod rozwagę 
wniosek Laskera, aby obmyśleć sposób 
przeprowadzenia zawartćj w nim myśli, 
zgodnie z treśaią tych oświadczeń. Nie- 
wątpliwą jest rzeczą, że najdalćj za parę 
lat we wszystkich państwach cesarstwa 
niemieckiego wejdą w życie jednolite ko- 
deksa: cywilny i karny, jako tóż, że or- 
ganizacja władz sądowniczych będzie 
wszędzie jednakową. Potężne stronnictwo 
„narodowo -liberalne* w Prusiech, więk- 
szość prewników saskich, opinja publi- 
czna w Badenie, a w Wirtembergu i Ba- 
warji mnićj liczne, ale silnie zorganizo- 
wane stronnictwo „niemieckie* (deutsche 
Partei) przy najusilniejszóm poparciu Bis- 
marka przyjęły teraz za hasło przepro- 
wadzić jedność sądownictwa w całych 
Niemczech. Przez wykłady publiczne, w 
drodze publicystyki i konsekwentnóm po- 
nawianiem wniosków w tym duchu we 
wszystkich parlamentach partykularnych 
zwolennicy jedności sądowniczćj z zupeł- 
ną pewnością zwycięztwa dążą do urze- 
czywistnienia swego programu. 


Zgromadzeni u grobu pierwszego apo- 
stoła Niemiec św. Bonifacego w Fuldzie, 
biskupi niemieccy przesłali pruskiemu mi- 
nistrowi wyznań i oświaty wspólne oświad- 
czenie przeciwko nowćj ustawie wyłącza- 
jącój szkoły z pod nadzoru kościelnego. 
Równocześnie wydali wspólny list paster 
ski do duchowieństwa katolicbiego na 
całym obszarze państwa pruskiego — w 
którym polecają nadzór nad szkołami 
miejscowymi dusz-pasterzom. W myśl 
tego rozporządzenia, każdy ksiądz ma 
być w swojćj parafji ipso facto nadzorcą 
szkolnym z ramienia kościoła katolickie- 
go, bez względu na to, czy władze pań- 
stwowe uznają jego kompetencję, czy 
nie. List pasterski zawierający to posta 
nowienie podpisali biskupi: koloński, 
wrocławski, limburgski, fuldeński, akwis- 
grański, trewirański, freiburgski, warmiń- 
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Sprawy miejskie i powiatowe. 


Czytamy w Gazecie warszawskićj: 


Kanalizacja i wodociągi stano- 
wią dla Warszawy jednę z najważniej- 
szych spraw tak pod względem sanitar- 
nym jak pod względem czystości i wy- 
gody. Pomimo nader korzystnego poło- 
żenia, brak naszemu miastu czystego po- 
wietrza, zwłaszcza na niektórych jego 
ulicach, a ilość wody konsumowanćj ro- 
cznie na głowę jest jeszcze stosunkowo 
bardzo mała. Każdemu dotkliwie dawały 
się uczuć te niedogodności. Dawno też 
już o zaradzeniu im myślano. O kanali 
zacji miasta od lat przeszło piętnastu nie 
mało mówiono i pisano; anomagdlgiój praod 
laty dziesięciu przedmiot ten był bardzo 
rozbierany; projektów było kilka, byli i 
gotowi przedsiębiorcy. Okoliczności ów- 
czesne nio pozwoliły ich wykonać. I pó- 
źnićj przed kilku laty zajmowano się tym 
przedmiotem w sposób bardzo ścisły. Wła- 
dza miejska posiada projekt kanalizacji 
miasta bardzo pracowicie wykonany ista- 
rannie wykończony przed kilku laty przez 
inżynierów Majewskiego , Spornego , Su- 
rzyckiego; ale dla braku funduszów i dla 
innych okoliczności nie można było przy- 
stąpić do jego wykonania. Przedsięwzię- 
gje to wymaga wielkiego kapitału, obli- 
czanego podobno na blizko trzy miljony 
rsr., by odpowiedziało celowi; dzisiejsze 
zaś kanały, których znaczna część jest 
drewniana, budowana w różnych czasach 
bez ogólnego planu, nie mogą być wcale 
za pomoc w nowćj budowie uważane. 
Plan wyżćj cytowanych inżynierów, o ile 
nam wiadomo, miał tylko na celu od- 
prowadzenie ścieków ulicznych i podwó- 
rzowych do Wisły, ale nie pod miastem, 
jak, to dziś ma miejsce, tylko za cytadelą 
przez tak zwany rów Metzlowski, to jest 
głęboką fosę odgraniczającą Marymont 
od Warszawy, którą dziś spływa wszyst- 
ka woda od okopów. Odprowadzaniem 
nieczystości kloacznych całkiem się ów 
projekt nie zajmował; zresztą kwestja ta 
stanowi dziś dział zupełnie osobny, wy- 
magający osobnego traktowania, Z kana- 
lizacją w ścisłym związku zostaje kwestja 
wodociągów, dla utrzymania bowiem w 
odpowiednićj czystości tak ulicznych ście- 
ków jak samych kanałów potrzeba nie- 
skończenie znaczniejszćj ilości wody, niż 
dzisiejsze wodociągi dostarczyć mogą. — 
I w tym także przedmiocie nie szczędzo- 
no pracy, wiemy pomiędzy innemi np. 
o projekcie wodociągowym pięknie po- 
myślanym i ściśle opracowanym przez 
inżyniera p. Grotowskiego, w którym pro: 
jektuje nowe żelazne konstrukcje tak u- 
rządzone, że woda będzie mogła się wzno- 
sić na najwyższe piętra domów. Kozpro- 
wadzenie też rur wodociągowych po wszy- 
stkich ulicach nietylko służy ku czystości 
i wygodzie, ale zwiększa także wielce 
bezpieczeństwo od ognia, za pomocą tak 
zwanych pożarnych kranów, których sku- 
teczaość przy pożarach na główniejszych 
ulicach tak wypróbowaną została. Z tój 
krótkiej wzmianki widzimy, że nie bra- 
kowało starań i zachodów dla rozwiąza- 
nia tych tak ważnych dla miasta kwestji; 
brakowało tylko możności wykonania. 
Zdaje się jednak, że nareszcie możność 
ta się znajdzie. Wspominaliśmy o tém na- 
wiasowo w naszćj gazecie przed kilkuna- 
stu dniami; dziś możemy wiadomość po- 
nowić z wszelką pewnością. W tych dniach 
bowiem wyszło do właścicieli domów w 
Warszawie zaproszenie podpisane przez 
24 właścicieli tój treści: 

„Niżej podpisani właściciele domów w 
mieście Warszawie, mając zamiar urzą- 
dzić kanalizację i rozszerzyć wodociągi, 
na zasadach wzajemności, za zezwoleniem 
j. w. namiestnika J. c. mości w Króle- 
stwie polskióm, upraszają wielm. pana o 
zdeklarowanie na niniejszóm, czy raczysz 
przyjąć udział w rzeczonćm przedsięwzię- 
ciu istotnie ważnóm dla dobrobytu mia- 
sta,“ (Podpisani): J. Bloch, St. Brun, J 
Epstein, M. Gradenwie, L. hr. Krasiński, 
L. Kronenberg, St. hr. Kossakowski, Ta- 
deusz ks. Lubomirski, Ksaw. Luceński, 
dr. Natanson, Kal. Potkański, Gustaw 
Przeździecki, Maurycy hr. Potocki, W, 
Rau, Józef Reichmann, Józef Rentel, Alek. 
"Temler, Sew. hr. Uruski, Jul. Wertheim, 
Władysław Włodkowski, Ambr. Zabo- 
rowski, Józef hr. Zamojski, Dom. Zieliń- 
ski, Jan Zawisza. | 


Zebranie muzyczne było niejako prolo- 
giem do ochoczych tańców i improwi- 
zacji. — Saać improwizacje wprowadził 
Mickiewicz w zwyczaj. Mazura lub kra- 
kowiaka przerywano na SA znak i w 
grono taneczne wstępowali: Cho dźko, 
Marciejewski, Odyniec lub kto 
ińnny (działo się w roku 1822) i impro- 
wizowali śpiewając. Dobierali oni nutę 
znajomą, ulubioną, chór taneczny powta- 
rzał pieśń improwizacji. Częstokroć im- 
prowizator zwracał słowa swe do Mic- 
kiewicza; tu wstępował po nim do koła, 
w milezeniu czekano, aż skupi myśli swe 
nareszcie wygłaszał pieśń na nutę po- 
chwyconą przez poprzedników. 

Wkrótce natchnienie improwizatora e- 
lektryzuje całe grono; rozrywa się koło 
taneczne, sadzają wieszcza na fotelu, po- 
dają mu do ręki kieliszek rubinowym 
napełniony nektarem, który kiedy niekie- 
dy zbliża do ust zasychających pod na- 
tężeniem trwającój czasami więcćj godzi- 
ny zawsze śpiewanćj improwizacji, — a 
zwykle na tak zwaną nutę Filona. — 
Taka była postać wieszcza w owych 
chwilach wylewu natchnień; twarz ścią- 
gła, wystający pochyło nos i podbrudek 
dziwnój wyrazistości odbiciem przyozdo- 
biały te piękne oblicze. Wspaniałe czoło 
gęstym czarnym włosem przykryte, oble- 
wał blask oczu, przedzierający się przez 
nieopuszczającą je nigdy melancholiczną 
obsłonę*. 

(Dalszy -ciag nastapi). 
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ski, z Münster, Hildesheim i zastępca i 


J. |kiego (dok.)— Jeszcze słówko w kwestji Pare- 


Pomiędzy podpisanymi spotykamy na- 
zwiska osób, które do niejednój pożyte- 
cznej dla miasta i kraju roboty rękę przy- 
łożyły i pokierować nią umiały; to wska- 
zuje nam nietylko, że przedsięwzięcie 
znajduje się w dobrych rękach, ale że 
widoki urzeczywistnienia są wielkie albo 
raczej prawie pewne. 

O ile z wyrazów zaproszenia wniosko- 
wać możemy, podpisani chcą przeprowa- 
dzić przedsięwzięcie zapomocą spółki albo 
towarzystwa, w któróm pragnęliby wi- 
dzieć, jeżeli się da, wszystkich właścicieli 
domów w Warszawie. Przedsięwzięcie bo- 
wiem ma być przeprowadzone na zasa- 
dach wzajemności; nikt więc nie chee 
wyłącznych, osobistych, kosztem drugich 
zysków ciągnąć. Zarząd przedsięwzięcia 
będzie prestes ku. ogólnemu pożyt- 
kowi miasta i ku stosunkowo równéj dla 
wszystkich skojarzonych korzyści przez 
ludzi, w których ci położą swe zaufanie. 
Tak tłómaczyć sobie musimy wyrazy za- 
proszenia. Nie mamy dotąd jeszcze wia- 
domości o planach inżynierskich tak sy- 
stematycznćj kanalizacji miasta jak roz- 
szerzenia wodociągów, według których 
podpisani na zaproszeniu swe projekta 
opierają; nie wiemy, czy za podstawę 
wzięte będą wspomniane wyżćj plany in- 
żynierów, czy też jakieś inne nowe; nie 
znamy zwłaszcza szczegółów finansowej 
kombinacji, na którćj oparta być ma dzia- 
łalność. 

Zdaje się jednak, że projektowane to- 
warzystwo obywatelskie obejmie w takim 
razie tak zarząd kanalizacji miasta jak 
wodociągów, pod zwierzchnim nadzorem 
i kontrolą władzy miejskićj, że zatóm 
przyjąć powinno wszystkie fundusze , ja- 

ie z tych dwóch źródeł do kasy miej- 
skiej wpływają, powiększając je za wolą 
stowarzyszonych odpowiednio do potrze- 
by. Tak np. w budżecie miasta na rok 
1872 suma wpływająca do kasy miejskiej 
z wodociągów wynosi przeszło 54,000 rs. 
rozdzielona na dwie rubryki: a) dochód 
na utrzymanie wodociągów 44,002 rsr. 
b) dochód za przeprowadzenie wody z 
wodociągów miejskich do domów i za- 
kładów przemysłowych 10,200 rsr. Nie 
wiemy też, jaki układ stanie co do istnie- 
jących już budynków i dokonanych ro- 

ót zakładu wodociągowego. Zdawałoby 
się, że ponieważ projektowane towarzy- 
stwo nie ma cechy towarzystwa prywa- 
tnego działającego dla osobistćj korzyści 
przedsiębiorców, ale ma być raczćj spół- 
ką wszystkich właścicieli, to jest całego 
miasta, w celu objęcia zarządu i przepro- 
wadzenia rozszerzenia tych przedsięwzięć 
tak ważnych dla miasta, owe budynki i 
roboty wzniesione i dokonane za pienią- 
dze z miasta w formie podatków ścią- 
gnięte, są zatóm własnością nie skarbu, 
ale miasta. Zatóm razem z zarządem po- 
winnyby przejść bez żadnych opłat wagi 
ce projektowanego przedsiębiorstwa. Dal- 
sze, bardzićj szczegółowe i dopełniające 
objaśnienia w téj sprawie tak pożytecznćj 
i tak miasto obchodzącćj, a o ile nam 
się zdaje tak dobrze pomyślanćj, zastrze- 
gamy sobie na późnićj; dziś musimy po- 
przestać na tym ogólnym zarysie. 


Gmina Woli przemykowskićj, starostwa 
bocheńskiego, postanowiła założyć w Woli 
przemykowskićj szkołę trywialną. 

Do gminnój dotacji zobowiązał się wielebny 
ks. Fran. Wolf, rz. kat. proboszcz w Zaboro- 
wiu, deklaracją z dnia 6 lutego 1872 r, do- 
dawać rocznie na premja dla dzieci kwotę 5 
zła., zaś p. Oswald Lebowski, właściciel ob- 
szaru dworskiego, zobowiązał się deklaracja 
z dnia 27 maja 1867 r., oddać na wieczny 
fundusz na utrzymanie nauczyciela w Woli 
przemykowskićj z gruntu dworskiego w łanie 
Stadło, 4 morgi 362 kw. sążni do liczb katast. 
1152—56, z którego podatki opłacać będzie 
gminie. Nadto obowiązał się p. Oswald Le- 
bowski dostarczać dla szoły rocznie dwa sągi 
drzewa opałowego. i 

Prawo prezentowania nauczyciela zastrzegła 
gmina sobie wspólnie z właścicielem obszaru 
dworskiego p. Oswaldem Lebowskim i jego 
gukcessorami, jak długo dobra Woli przemy- 
kowskićj w posiadaniu rodziny Lebowskich zo- 
stawać będa, poczem prawo prezentowania 
nauczyciela wykonywać będzie gmina wspólnie 
z każdoczesnym proboszczem Zaborowia. 

Okazaną temi ofiarami gorliwość w szerze- 
niu oświaty ludowćj, podaje się z wyrazem 
zasłużoneg) uznania do [powszechnćj wiado- 
mości. 


PZ EEEE ATE YE AJACCIO TATTY Ta i 


Wiadomości z literatury i sztuki. 


Prawnik, nr.15 zawiera: O tymczasowych 
reformach postępowania sądowego. — Wykaz 
czynności e. k. sądu wyższego w Krakowie za 
1871 r. — Praktyka sądowa i administracyjna. 
— Sprawozdanie zczynności tow.Pprawniczego 
we Lwowie, od czasu zawiązania się jego w 
sierpniu 1868 r. do końca 18713. (e. d.). — 
Wiadomości potoczne. 

Gwiazdka Cieszyńska, nr. 15 zawiera; 
Duch Bismarka. — Prawda i marzenie, powieść 
przez Annę L., krakowiankę (e. d.). — Mazzini 
(e. d.). — Stosunki stronnictw w obeenćj walce 
wyborczój w Czechach. — Przegląd polityczny. 
— Rozmaitości. — Z Cieszyn. 

Rękodzielnik nr. 7 zawiera: Kilka słów do 
panów majstrów. — Wiadomości techniczne. — 
Matylda, powieść Aleks. Dumasa (e. d.). — 
Ruch stowarzyszeń — Kronika. — Przegląd po- 
lityczny. t 

Wieniec, nr. 28 zawiera: Wychowanie ko- 
biet, p. Aug. Jeskiego.— Herod-Baba, powieść 
J. I. Kraszewskiego (c. d.). — Korespondencja 
z Krakowa. — Dwa ostatnie schronienia Kon- 
dratowicza (dok.). — Przez Tatry, Zaleskiego 
(dok.). — Kalecy, komedja w 3 aktach Sarnec- 


mjografji. 

Szkoła, nr. 15 zawiera: O robótkach w e- 
dukacji elementarnójikobiet.— Wskazówka, mo- 
gaca służyć nauczycielom przy objaśnianiu wy- 
razów luźnych w nowym elementarzu polskim 
od.strony 8—27, ułożona przez Alojzego So- 
kolińskiego (e. d.). — Bibljografja, — Nowiny 
literackie. — Rozmaitości. — Sprawozdanie ko- 
misji lustracyjnćj dla funduszów wystawy szkol- 
nój w Kołomyi. l 
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Kronika potoczna i rozmaitości. 


Odczyt p. Adama Asnyka o „Trubadu- 
rach* ściągnął dziś liczna publiczność do sali 
muzeum przemysłowego; między obecnymi wi- 
dzieliśmy także sędziwego wieszczaj naszego 
Wincentego Pola. Prelegent skreśliwszy naj- 
przód polityczne tło na którćm występvje po- 
ezja prowensalska i postacie Trubadurów, 
przedstawił pojedyncze rodzaje poezji tćj i 
wspomniał pokrótce o najznakomitszych jéj 
reprezentantach. Mówiąc o utworach ieh, pre- 
legent odczytał kilka ustępów z nich w bar- 
dzo pięknóm tłumaczeniu. Wykład cały od- 
zuaczał się wielką trzeźwościa i jasnym pogla- 
dem na cała ówczesną epokę. — Trafnćm 
bardzo było podniesienie téj okoliczności, ża 
Trabadurowie zastępowali w wiekach. owych 
nie tylko poezję ale teatr, dziennikarstwo, lite- 
raturę naukowa i polityczną. 

Jak się dowiadujemy, została właśnie 
płaca strażników cywilnych przy krakowskićj i 
lwowskićj dyrekcji policji stale podwyższona 
z 260 i 815 zła. na 360 i420 zła., zaś płaca 
dwóch inspektorów policyjnych z 420 zła. na 
540 zła. 

Miłośników kwiatów zawiadamiamy, że 
w ogrodzie botanicznym nader bogaty zbiór 
wschodnio-indyjskich Azalei, wrzosów z Przy- 
ladka Dobrćj Nadziei i nowoholandzkich akacji 
właśnie w pełnym znajduje się rozkwicie. — 
W cieplarni storczyków kwitną obecnie Phajus 
Wallichii z lasów krany Syllot w Bengalu, w 
r. 1837 do Europy sprowadzony, ma na dłu- 
gim kłosie aż 20 pachnących kwiatów; dalej 
Odontoglossum lave z Guatemali w środkowój 
Ameryce, kwiaty mocno pachnące w długich 
wiechach; Wanda tricolor z wyspy Java, kwiaty 
wielkie wspaniałe; wreszcie Selenipedium cau- 
datum z pralasów Panamy w Ameryce, dopiero 
niedawno do Europy sprowadzone, kwiaty z 
ogonami 11/,' długiemi. - 

W Kazamatach i warowniach naokoło 
Krakowa jest taka okropna wi'goć i tak ze- 
psute powietrze, że między rozlokowana tam 
załogą panują liczne choroby i wielka śmier- 
telność. Miljony wydane na te kazamaty i wa- 
rownie są bezpowrotnie stracone; czy one kie- 
dyś na co się przydadzą jest bardzo proble- 
matycznóm; ale to niestety jest rzecza pewną, 
że w zgniłóm powietrzu tych kazamat mra nie- 
winni ludzie, którzy skazani są na zajmowanie 
tych — kaźni aresztanckich, jakby je słusznie 
nazwać można. 

Zapewnie dla architektonicznego przyozdo- 
bienia zamku krakowskiego, a to w najpię: 
kniejszćj jego części pod „Kurzą stopą,“ przy: 
bito do starożytnych pięknie ozdobionych okien 
tam znajdujących się, wielkie skrzynie dre- 
wniane w celu przyćmienia nieco światła zam- 
kniętym tam więźniom. Czy na wewnętrznym 
dziedzińcu zamkowym nie ma ną to odpowie- 
dniejszego lokalu? Czy konieczni „trzeba 0- 
szpecić zamek krakowski w najpiękniejszćj jego 
frontowój części? 

+ Wiktor Kleinberger, słuchacz IV roku 
medycyny w uniwersytecie jagiellońskim, zmarł 
17 b. m. w 28 roku Życia, przeniesienie zwłok 
z zakładu klinicznego na cmentarz izuaelicki 
odbyło się dziś o godz. 4 po południu. : 

Otrzymujemy następujace pismo: 

„Przechodząc wczoraj wieczorem 'chodni- 
kiem od ulicy Wolskićj ku ujeżdżalni, utkna- 
łem przed willa p. Łepkowskiego o jakieś ba- 
rjery które tamują przejście. Przecież ujeżdżal- 
nia nie zaczyna. się na chodniku; cóż więc 
znaczą te przeszkody na chodniku? Czy ma- 
gistrat wie o tém?“ 

Przedsiębiorstwo budowy kolei lwowsko- 
beskidzkićj i stanisławowskićj ma być oddane 
w drugie ręce, i to spółce, na którćj czele staje 
ks. Adam Sapieha. (Dz.. Polski). 

Z towarzystwa pedagogicznego : 

Sprawozdanie komisji lustracyjnćj 
dla funduszn wystawy szkolnćj w Kołomyi 
wr. 1870. Fundusz wystawowy wynosił ogó“ 
łem 1633 zła. 6 c.; ogólne wydatki, przez 
podpisaną komisję dokładnie sprawdzone, wy- 
noszą 1639 zła. 32 c.; niedobór zatem, na 
którego pokrycie zostało 500 egzemplarzy bro- 
szury „Walny zjazd,“ wynosi 6 zła. 26c., nie 
zaś, jak w drukowanćm sprawozdaniu za rok 
1871 mylnie podano 55 zła. 10c., co komisja 
lustracyjna na piątóm walnóm zgromadzeniu 
tow. pedagogicznego, dnia 20 lipca 1871 wy- 
brana, niniejszóm do publiczaćj wiadomości 
podaje. 

Lwów, 2 kwietnia 1872 r. 
Jan Mańkowski. 
Erazm Miciński. 
Łukasz Źwierkowski, 

Zarząd główny tow. pedagogicznego 
podaje do wiadomości członków, iż szóste wal- 
ne zgromadzenie odbędzie się w Tarnowie w 
dniach 18, 19 i 20 lipca 1872 r. Zarazem 
uprasza się tych członków, którzy cheą odczy- 
tać swoje rozprawy na walnóm zgromadzeniu, 
jakoteż zarządy oddziałowe i wszystkich innych 
członków, którzy zamierzają wnosić bądź to 
zmianę statutu, bądź jakie inne ważne sprawy, 
aby na cztery tygodnie przed walnćm zgroma- 
dzeniem zgłosili się do zarząd głównego tow. 
pedagogicznego. Bliższe szczegóły dotyczące 
walnego zgromadzenia podadzą się późnićj, 

Lwów, 17 kwietnia 1872 r. 
Dr. Feliks Strzelecki, prezes, 
W. Świechło, sekretarz. 

Na urządzenie wystawy szkolnój w 
Tarnowie wpłynęło podzień 17 kwietnia b. r. 
od rady powiatowćj w Rudkach 10 zła., w Ka- 
łuszu 5 zła., w Bohorodczanach 15 zła., w Li- 
sku 10 zła., w Ropczycac:: 10 zła., w Brzeża* 
nach 25 zła, w łancucie 10 zła., od banku 
hipotecznego 10 zła., od rady miejskićj w 
Gródku 15 zła.; razem 110 zła. 

Świechło, sekretarz tow. ped: 

Międzynarodowy zjazd nauczycieli szkół 
ludowych. — Tego lata ma odbyć się w Ge- 
newie zjazd międzynarodowy nauczycieli szkół 
ludowych, który trwać będzie od 27 lipca do 
5 sierpnia; przez cały czas trwania zjazdu bę- 
dzie urządzona wystawa książek naukowych, 
map, planów, globusów, sprzętów szkolnych 
it. p. przedmiotów używanych przy naucza- 
niu, tak w Szwajcarji jakoteż w innych krajach. 
Dziennik tatarski. — Według listu z Bu- 
gulmy w gub. samarskićj, pisanego do Rusk. 
Miru, krzatają się w rzeczonóm mieście około 
założenia dziennika w języku tatarskim. Wieść 
o tóm przedsięwzięciu szybko się rozbiegła 
między liczną ludnością tatarską tej okolicy i 
przychylne spotkała przyjęcie u mułłów i han- 
dlarzy. Achun czyli naczelnik mułłów w Bu- 
gulmie, zawiadomił przedsiębiorcę wydawnictwa, 
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: BiH KRAJ z piątku 19 kwietnia. 
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historje, o jakich w Europie chyba tylko 

w Moskwie lub w Tarcji można słyszeć, 
Były niektóre państwa, gdzie nie znalązł 

się ani jeden wyższy urzędnik, które- 

mu nie można było dowieść publicznie, 

iż bierze kubany |! Otóż z centralizowanie 


a 


że dziennik tatarski będzie miał licznych pre- f tylko ze względu etnograficznego jako wyroby 
numeratorów, jeżeli do swego programu wpro- | charakterystyczne pewnego szczepu ludowego, 
wadzi politykę i korespondencję wewnętrzną. |lecz także i diatego, że znaleziono w nich śla- 
Spostrzeżenia meteorologiczne. — Dnia | dy dawno zapomnianych epok i stylów sztuki, 
16 kwietnia pochmurno przytóm częsty deszcz; | a tém samém oceniono ich wartość pod wzgle- 
termometr od -+ 3.2 doszedł do + 7.6 R.|dem historycznym. Spostrzeżono w tych przed- 
Dnia 17 ten sam stan atmosfery, po południu |miotach dużo oryginalnych i zdrowych form, 
deszcz ulewny; termometr od -|- 2.0 doszedł dawne a przez nowoczesną sztukę zupełnie za- 
dz -+ 8.6 R. Barometr ciągle opadał, nad| pomniane rodzaje środków technicznych, a na- 
wieczorem dnia 17 począł iść w górę; rano| koniec odrębne wzory barwnćj ornamentyki, 
dnia 18 stan jego był 324.44, termometru | budzącćj wielki interes nietylko swą trafnością, 
+-1.2R. Wiatr zachodni zimny. lecz także na pozór pospolita a w istocie nie- 
HOTEL pod ROZA. Przyjechali: Józef Kle- zwykłą powierzchownościa. Skoro przedmioty 
szczyński wł. d., Henryka Ekielska ob., Andrzćj |te dla zalet swoich: zjednały sobie uznanie lu- 
Miroszewski wł. d., z Kongresówki; Leon Ra- | bowników sztuki i prędko rozkupione zostały, 
czyński dr. med. z Przemyśla; Marceli Siemiń- | wiąe każdy zwolennik nowoczesnego przemysłu 
ski wł. d. z Warszawy; G. Jastrzębski wł. d. | sztucznego musiał powziąć przekonanie, że w 
z Galicji; Wład. hr. Wodzicki wł. d. x'Nie-| przedmiotach tych mieściło się bogate Źródło 
dźwiedzia. artystycznych motywów zasad i techniki, które 
HOTEL SASKI. Przyjechali: Wład. Haller | wpłynąć mogły w sposób uzupełniający i orze- 
wł. d. z Polanki; Konst. Popiel wł. d. z Kon- źwiający na smak nowoczesny i jego utwory. 
gresówki; Adolf Delchau art. dram., ks. Helena | I istotnie zaprzeczyć nie można, że przed- 
Goliecyn z córkami wł. d. z Warszaw}; Juljusz | mioty te — jakkolwiek na wystawie paryskićj 
Noth technik, Kaz. Głębocki ob., z Dukli. większa część widzów uważnie im się przypa- 


Seas | trywała jedynie jako zabytkom etnogaficznym 


i osobliwościom kostjamowym — obecnie pod 
Gospodarstwo, przemysł i handel. |niejednym względem wpłynęły na kształt naj- 
Szwindel giełdowy. — Wiedeński kore- 


modniejszych wyrobów przemysłowy ch. 
spondent Czasu „ostrzega przed zgubnemi na- Mimo ważności wystawy takich przedmiotów 
stępstwami dzisiejszego szwindlu giełdowego 


uznanćj wymownie tym faktem, że podczas wy- 
ićj n Ag eboo 
i grynderowskiego , porównywając dzisiejszy stawy paryskićj nabywali je chętnie lu ownicy 
stan giełdy ze stanem jćj w roku 1869 i przy- 


sztuki i muzea, wystawę tę urządzano dotąd 
pominając ówczesną jesienna katastrofę. Oto| sposób jednostronny, a tém samém niedosta- 
jego słowa: 


teczny. Nigdy nie pamietano przy tém ani o 
„Coś podobnego odbyło się i w pamiętnym wskazówkach artystycznych, ani © pokrewień- 
roku 1869; lecz jeżeli wtenczas po krótkiej 


stwie przedmiotów. 
pare z PECH ; x Na wystawie paryskiéj w roku 1867, która 
z e orh jed y: AL TA zawierała najbogatszy zbiór przedmiotów tego 
strofa sprowadziły polityczne nie od giełdy 


rodzaju, wzgląd etnograficzny służył prawie za 
zależne powody, to czyż ówczesne stosunki wyłączną wskazówkę przy ich PEro poan 
j 


Tarnów 12 kwietn. — Pszenica 5.80, żyto kowéj wniosek, ażeby na przyszłość ogła- 5 wypadną na korzyść stronnictwa na- 
4.45, jęczmień 4.—, owies 2.20, groch 5.50, | szano rozprawy rady związkowej. |rodowego; dziennik ten twierdzi, że w 
bób 4.50, tatarka 4.75, proso 4.50, ziemniaki| Berlin 16 kwietnia: Poseł do sejmu En- |sejmie stronnictwo narodowe będzie mia- 
2.—, koniczyna 28, siano 1.10, koniez 1.20, genjusz Richter interpelował w izbie po-jło większość. Jakiejby w takim razie po: 
słoma 1, drzewo twarde 13, miekkie 10, masa selskiéj rząd, jak wysokie są nadwyżki |lityki większość ta się chwyciła, niewia- 
okowity 0.94, masło 1.85, z r. 1871 i czy rząd rzeszy ma obecnie j domo jeszcze; zapewne jednak trzymała- 

Wieliczka- 12 kwietnia, — Pszenica 6.18, | zamiar proponować zniesienie stępla od|by się dawnćj polityki abstencyjnćj. 
żyto 4:19, jęczmień 4.—, owies 2.25, groch ; dzienników. - Dzienniki francuzkie zapewniają, że Wło- 
1, ziemniaki 2.40, siano T, słoma 0.65. Paryż 17 kwietnia, Według dziennika |chy zamówiły sobie pewną ilość dział 

Wiedeń 13 kwietnia.— (Sprawozdanie giełdy | Courrier de Frange podpisał wczoraj Thiers Kruppa w Niemczech; w przeciągu dwóch 
zbożowćj.) — Na dzisiejszój giełdzie obrot w sa- nominację Kazimierza Périer’a na amba- | lat mają one otrzymać 800 sztuk tychże. 
méj pszenicy wynosił 40,000 mierzyc, cena [sadora w Londynie. Gabinet londyński poniósł przedwczo- 
podniosła się o 15—20 e. Żyto płacono o 5 Odbyty wczoraj u ambasadora rossyj- |raj klęskę w parlamencie. Jeden z posłów 
do 10 c., a owies o 2—3 c. wyżćj. Jęczmień skiego Orłowa obiad dyplomatyczny, w |postawił wniosek, aby wezwać rząd do 
i kukurydza bez popytu. którym także Thiers wziął udział, wypadł sprawiedliwszego rozkładu podatków, tak, 

Notowano urzędownie pszenicę 7.80—37.40 | bardzo świetnie. iżby własność ziemska nie była zanadto 
za centnar cłowy, za wołoską 803/, ft. płacono| Bruksela 17 kwietnia. W dobrze poin- | obciążoną; rząd sprzeciwiał się temu wnio- 
w Rabie 5.75 za centnar ełowy; Żyto 4.15 do formowanych kołach bonapartystowskich |skowi. Przyjętym on jednak został zna- 
4.80; jęczmień 3.40; kukurydza 4.30—4.35; zaprzeczają całkiem stanowczo pogłosce czną większością, bo 259 głosami prze- 
owies 2.08—2.46; ziemniaki 1.80—2; groch|0 zamierzonćj rezygnacji Napoleona na |ciw 159. 

1—9, soczewica 7—9, bób 6—7. Funt masła | rzecz syna. Budżet Stanów Zjednoczonych Ame- 
topionego 0.66—0.72, szmaleu 0.38—0,44, Londyn 16 kwietnia. Oświadczenie przy-|ryki półnoenćj przedstawia następujące 

Peszt 13 kwiet. (Targ zbożowy.) — Dowóz łączone do ogłoszonego przeciwmemocja- | cyfry: Wydatki wynosiły w.przedosta- 
zboża niewielki, oobrot przy niezmiennych ce-|łu jest datowane z Genewy i zwraca u- tnim roku 292,177,188 dolarów, w roku 
nach mały, wagę sędziów polubownych na nieporo- | bieżącym dochodzą wydatki do sumy 

Płacono za pszenicę na 81 ft. 6.55—6.65, | zumienie względem szkód pośrednich, co 293,505,382 dol., a na rok przyszły za- 
na 86 ft. 7,40—7.45 za 100 funtów cłowych. |do których Anglja uważa rozstrzyganie | preliminowano już tylko 273,025,773 do- 
Żyto po 3.60—3.65 za 80 ft. Jęczmień 2.75 sądu polubownego za niedopuszczalne. zę t. j. więcćj jak o 20 miljonów dol. 
do 2.90. Owies 1.90—1.95. Kukurydza stara | Oświadczenie zapowiada następnie zamiar |mnićj. Przewyżka w dochodach wynosiła 
4.30—4.40. Proso 3.10—3.20. wręczenia przeciwmemorjała, oznaczają- | w ostatnich dwóch latach 91,146,776 dol., 

Olej 33 zła. — Spirytus 56.50 zła. cego dokładnie granice szkód bezpośre-|w ostatnim roku jednym wpłynęło do 

Wrocław 13 kwiet. — Płacono za pszenicę|dnich i spodziewa się następnie, że do kas publicznych. prawie 72 miljony do- 
88 ft. 240 sgr., żyto 84 ft. 167 sgr., owies|15 czerwca to. pożałowania godne nie- |larów więcćj niż się spodziewano! W 
50 ft. 186 sgr., rzepak 150 ft. brutto —.— | porozumienie uc ylonóm zostanie. przyszłych latach jeszcze bardzićj polep- 
sgr. Olćj 251/, tal. Spirytus 1000 Tr. 23 tal. Anglja życzy sobie atoli oświadczyć i|szą się finansowe stosunki rzeczypospo- 

tém samém zapowiada wyraźnie i for- litćj, gdyż kongres zajął się uchwaleniem 
malnie sędziom polubownym, że replika | ustawy ścieśniającćj swobodę od porto- 
przedłożoną zostanie bez przesądzania |rjów pocztowych, co powiększy dochód 
zajętego przez Anglję stanowiska i z za- państwa o 4—5 miljonów, nakazane bę- 
chowaniem i zastrzeżeniem wszelkich praw |dą oszczędności w wydatkach na druki 


do pewnego stopnia zarządu państwa - 
pom nadużyciom ze strony lg- 4 
alnych znakomitości, stoi teraz na po ? 
rządku dziennym w Ameryce. A onie- ` 
waż jak wspomniano, jenerał Grant jest 
zwolennikiem bezwarunkowej autonomji 
pojedynczych stanów, —. więc ponowny 
wybór jego na prezydenta staje się wąt- 
pliwym. S Eaa 
Hiszpański minister spraw. ,zewnęt. 
nych de Blas, chciał nakłonić wszys z 
państwa europejskie do: wspólnego wy- zi 
stąpienia energicznego przeciwko” Inter- 
nationalowi. Anglja sprzeciwiła się temu. x 
Gdy w izbie wyższćj Z 
ak 


r; A Py ti 


szono także kwestję, 'czy nie wypadałó- 
by użyć sari 4 rodków. poli BRZ 
nych dla stłumienia agitacji ocjalistyc ; 
nój, oświadczył jeden z: ministrów; j 
doniósł telegram, że byłoby to. niedofze 
nością. SURSA Sy taw3 
W Hiszpanii wypadły wybory do kor. - 
tezów w ogólności bardzo korzystnie 
nowćj dynastji,. mniej rec d i | 
cie deputowanych należy do stronnictwa c 
rządowego; po nich p Ady stosunko- I 


+ 


A 
. 
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A 
wo jest Karlistów. W Madrycie samym 38 
zwyciężyli republikanie. Ruchawkę kazli- że 
stowską już przytłumiono. i ra zsa 


Ostatnie telegramy. "+ 


Oświęcim 17 kwietnia. 
Od ajencji banku galic. dla handlu i przemysłu. 
Na targ dzisiejszy przybyło wołów 450. Za- 
kupiono do Morawy 200, za granicę wzięto 50. 


a 5 


Peszt 18 kwietnia. Cesarz “dziś rańó 
odjechał do Wiednia, Na dworcu. kole: 


pseudoekonomiczne dadzą się z dzisiejszemi ed CAOS były sankiecne go -oddsisłask HE a ae pomiędzy temi 18 z tłumackićj fabry- AE. à ; RER ? urzędowe, co także pochłania wedle obli- wie dzieł E T uha vojaka N oh 7 3 
mierzyć? Proszę tylko wziąć do ręki ówczesny riina krajów Jołapod orońckui o preo ki — pójdzie do Wiednia. OKOLAJ odbył się wielki meeting se- | czeń komisji finansowćj 4—5 miljonów i cywildych, +: 2 ss mas 00 z 
i dzisiejszy kurscetel, i zobaczyć co nam przy. | "iły całości, ani nie mogły zwrócić na siebie | _Płacono za parę 270—425 zła, a za cen- | paratystycznych członków międzynarodo- | dol. rocznie więcćj, niż tego wymaga Wersal 17 kwietnia. Sad wojenny ska: * | 
było; proszę porównać liczbę kantorów giełdo- należytćj uwagi, gùyá pomieszano je z wyroba | tnar 8238.60; za centnar żywćj wagi 17 zł. | wego stowarzyszenia. 1 obotników celem rzeczywista potrzeba, następnie Gł: 2 być zał wczoraj jednę podpalaczk zczasów - 
Zych dawniejszą i teraźniejszą; proszę tylko mi nomoczesnemi:*. ) ; | W Wiedniu przy spędzie 2600 wołów pła-|zaprotestowania przeciw niekonstytucyj- zaprowadzone uproszczenia w po orze komuny na śmierć, dwie Amasawa ass 
zobaczyć, kto figurował między grynderami, a Né wystawie międzynarodowej, wodę | sias 0084,50 pe PR, bity, pemu postępowaniu zarządu, Meeting od- podatków yio administracji finansowej dożywotnią robotę. W/iił = a 
jskieto niczóm nie znane i niefachowe imiona w roku 1861 w Londynie, nie zapomniano 0j W Berlinie na 2470 wołów płacono 19—21 f roczono na 22 kwietnia. pó w ogólności i ma tóż być zre-| W Castres (dep. Tarn) 2500 Uczceów 3 
stoją dziś na liście założycieli; proszę zauwa | (7% dziale; ale stosownie do programu całego | tal. za centnar owy bity. |. „| Madryt 15 kwietnia. Urzędowe telegra- ormowaną ustawa emerytalna. Na pensje | przestało robić. Spokoju nie zakłócono. ` 
Bi i jaeja zisałctygodadswa dlo Było: tkanina wełniana stanowiła najważniejszą część| W Paryżu na 3500 rogacizny płacono za my donoszą, że większość w senacie bę- wydają Stany Zjednoczone rocznie '58 Paryż 17 kwietnia. Na granicy. dępar- a 
wodowama żadnym postronnym wypadkiem ani całego działu, chociaż wcale niedostatecznie kilogram mięsa fr. 1.40—1.68, 5 , |dzie po stronie rządu. Z 25 prowincji |miljony dolarów, a suma ta powiększa tamentu  Basses-P renóeg i z 5. 

z B y była reprezentowaną. Na następna środę kupcy z zagranicy nie y Pta PAAD "| 


wewnętrzną polityka; po tym odbytym prze- 
glądzie proszę mi powiedzieć, czy ta kryzys 
nie pochodziła z doprowadzonego do chorowi- 
tości przeładowania niezliczoną masą efektów 
najproblematyczniejszćj wartości. A kiedy więc 
nasz targ jest obecnie w stokroć gorszćj pod 
każdym względem sytuacji niż był wr. 1869, 
powtórzenie się tego, co nam ją w bieżacym 
roku sprowadziło, musiałoby niewatpliwie mieć 
tóm zgubniejsze niż wtedy następstwa. Od nich 
Jedynie wręcz i stanowczo negatywna zę strony 
publiczności odpowiędź na każde od grynderów 
pochodzące żądania i perswazje ocalić ją może.« 


wiadomy jest wypadek wyborów ; w22 wy- 
padły wybory na korzyść rządu. 

W Madrycie panuje spokój. 

Barceloński Diario powiada, że w pro- 
wincjach Leridze, Tarragonie i Geronie 
panuje spokój, tylko w prowincji Barce- 
lonie jest jeszcze banda karlistów, która 
atoli także prosiła już o ułaskawienie. 

Madryt 16 kwietnia, Pismo Thiersa do 
króla powiada: Żadnemu mocarstwu, nie 
wyłączając Włoch, nie może tyle na tóm 
zależeć, ażeby w Hiszpanji ustalić dyna- 
stję i instytucje, jak Francji. 

kołach politycznych zapewniają, że 
kilku w Madrycie uwierzytelnionych re- 
prezentantów mocarstw obcych oświad- 
czyło sekretarzowi stanu de Blas'owi, że 
rządy ich mają zamiar energicznie stłu- 
mić agitacje międzynarodowego stowarzy- 
szenia robotników. 

Wiadomy wypadek wyborów do sena- 
tu wykazuje 114 kandydatów ministerjal- 
nych a 39 opozycyjnych. 

Konstantynopol 15 kwietnia. Wczoraj 
przybył tu książę Fryderyk Karol, któ- 
rego słota zmusiła do powrotu i zatrzy - 
mania się przez 48 godzin w Gallipoli. 
Książę zajechał do hotelu poselstwa nie- 
mieckiego, gdzie go sułtan odwiedził. 

Słota: zmusiła również jen. Ignatiewa 
do powrotu do Konstantynopola. Zape- 
wniają, że teraz nie uda się do Krymu. 

"Waszyngton 15 kwietnia. Sprawozdanie 
komisji izby reprezentantów konstatuje, 
że ani ajentom francuzkim ani tóż nie- 


się co roku o parę miljonów z powodu 
nieograniczonej swobody, jaką posiada 
prezydent w mianowaniu i usuwaniu urzę- 
dników. Postanowiono = tóż, * iż na przy- 
szłość mają Stany Zjednoczone spłacać 
co roku okrągłe 50 miljonów dolarów 
swoich długów. Najwięcćj dochodu przy- 
niosły cła, Których wymiar oparty jest 
w Ameryce na systemie protekcyjnym, 
tak jak obecnie dąży do tego we Francji 


amunicję, przeznaczoną dla hiszpańskich 
spiskowców. Oddziały wojska franc Ad 
go strzegą bardzo pilnie granicy. 59i 
Bruksela 18 kwietnia. (Izba reprezenś 
tantów.) Wniesiono interpelację, e aa 
zachowaniu się rządu względem Wloch- i 
r o milczeniu jego wobec wyr. żeń RE 
tych w senacie przeciw królowi włoskie: 
mu nie eee pewnych eg wań i 
: > : dlaczego poseł belgijski nie jesti w Rz 
Thiers. Pomimo ceł protekeyjnych do- wek e ak Rząd adęowiedn że re 
szła wartość towarów przywiezionych z żadnych nieporozumień między Belgją a 
zagranicy do Stanów Zjednoczonych w Włochami i-że posłowi: PRA : 


ostatnim roku 562 miljonów dol., gdy| - : ; : 
obrót handlowy produktami krajowemi maż” RCD by stalo g Ran „przeb 
doszedł do kolosalnćj sumy 4 miljardów jącego pedalkiwkniklk Je obk kap 
dolarów. z [stem belgijskim we Włoszech. = 

Z powodu tak nadzwyczajnie korzyst- Londyn 18 kwietnia. Przedstawiono pa 
nego, rezultatu gospodarstwa finansowego lamentowi przeciwmemorjał an sielski 
przyjęto zasadę, iż stopniowo mają być ry odrzuca dochodzenie szkód pośredn Ii 


zniesione wszystkie podatki bezpośre- : ; - 
dnie, z wyjątkiem akcyzy od piwa, -wódij odpowiada poszczególnie na zażalenia 


; - egip. | (7 CZące każdego okrętu zosobna, 
i tytuniu. Już w przyszłym roku zniesio- p pracę de polubownego na szkod 
ny być BA, podatek zod węgli, soli, kawy zrządzone bezpośrednio przez zniszczenie 
Bo asfatalmcizęka admitir] opo Tab sandi wiasa Aa AMO 
cyjnym przyniosły wszystkie podatki 126 że na wynagrodzenie odsetek nie EE 
miljonów, tak, że połowa ich może być |; zgodzić, $ $ | śdbsiŚPE) - 
(Ola peak la Kadzia |sziesłonę. |" owy Jorg TA E Santa Eas a a 
(Cła przyniosły: 226 miljonów.) pa waszyngtońscy donoszą hypi itg m 
Prezydent Grant ma coraz pnie saans nikom, że rząd postanowił cofnąć Tekla. 
wybranym być na tę godność na dalsze s - i Eoo aaae 
trzechlecie. Oświadczył on się za stron- | 7 399 5902 dotyczące szkód pośrednich. 


nictwem „demokratów“ t. j. zwolenników Kursa. = Wiedeń 18 kwietnia, god e 
decentralizacji więc potężne stronnictwo 


Srebro 109.25. — Akcję kredyt. ; 
„republikanów* t. j. centralistów amery- 


Z podanych powyżćj uwag wynika, że wy- į przybędą; widzielibyśmy chętnićj woły do nas 
stawa wyrobów narodowego przemysłu domo- ļ| adresowane za 14 dni. 
wego, urządzona starannie, umiejętnie, według i 
stałego i trafnego programu, -a nadto i dokła- = y 
dna całość przedstawiająca, będzie na wystawie 5 H : 
wiedeńskićj całkiem Rodia działem i obudzi Wiadomości teiegr aficzne. 
niezawodnie wielką ciekawość. „|, Praga 17 kwietnia. Zginął dziennik po- 
Należy zatóm określić najpierw główne za- dawczy wydziału sejmowego (krajowego) 
sady, a następnie ułożyć grupy, w jakie Przed: | czeskiego. 
mioty narodowego przemysłu domowego uło-|  pęgzt 16 kwietnia. Dzisiejsze dzienniki 
żone być mają. ; > . | opozycyjne ganią Somssicha, że w 
Całemu działowi przedmiotów tego rodzaju wczorajszćj swćj mowie występował jako 
daliśmy nazwę: narodowy przemysł domowy. | gzłonek stronnietwa, a nie jako prezydent. 
Ale wyraz ten nie jest wyczerpującym i nie 15 maja odbędzie tu wielki komitet wy- 
oddaje w zupełności myśli kierującéj. Wpra- borczy lewiey walne zebranie. 
wdzie większą część przedmiotów. tego rodzaju] Buda 16 kwietnia, Uroczyste zamknię- 
przeznacza sam lud do własnego domowego | oje sejmu odbyło się z zwykłemi cere- 
użytku i dla tćj części wyraz ten wystarcza | monjami. Króla, królowę, księcia następcę 
zupełnie. Ale w tym samym celu wytwarzanć | tronu i arcyksiężniczkę Gizelę, gdy we- 
bywają inne przedmioty, jeżeli nie w sposób szli na salę, powitańo żywymi okrzykami. 
fabryczny, to przynajmnićj przemysłowy, i te Ustępy mowy trozowój, w których jest 
przedmioty zaliczyć można także do powyższćj | mowa © sprowincjonalizowaniu Pograni- 
grupy, jeżeli pod względem techniki albo for- cza wojskowego, o zadaniu przyszłego 
my są oryginalnemi i charakteryzują zwyczaje sejmu, który będzie musiał załatwiać spra- 
ludzi, dla których użytku są przeznączone. wy przez sejm teraźniejszy zaniedbane, 
Dla przykładu wspomnimy tutaj o oryginal. | o miłości ojczyzny i dziedzicznćj wierno- 
nych ozdobach kobiet mieszkających w Holandji | go; dla tronu, przyjmowano z wielkim za- 
na prowincji, które pod względem techniki i pałem. 
kształtów wprawdzie w niezćm nie przypomi-| Bęrjin 17 kwietnia. Spener'sche Zeitung 
naja kształtu wyrobów modnych, ale zapełniają podaje treść rozporządzenia ministra spra- 
wystawy złotników w Utrechcie, gdy tymcza- wiedliwości, wystosowanego do prezydenta 
sem w Szwecji przedmiotów tego samego ro- konsystorza brandenburskiego Hegla, z 
dzaju szukać dopiero trzeba po wsiach, u osób powodu pisma konsystorjalnego względem 


W sprawach wystawy trudniących ne a = AA oaa ustawy o nadzorze szkolnym i konstatuje, 


Wiedeń 17 kwietnia. 

Na giełdzie dzisiejszéj czuć 
| było wzrastający brak odwagi ze strony 

spekulantów, Prawie wszystkie papiery 
| obniżyły kursa swe. Szczególnie „młode“ 
| papiery, których gründerowskie spółki 
| chciałyby prong w górę, okazały się bar 
y a 
| 


dzo ociężałemi. Jakkolwiek okres grün- 
derstw jeszcze się nie skończył, bo dzi- 
siaj dopiero Wiener Zeitung ogłasza zno- 
wu dwie nowe koncesje na nowe towa- 
rzystwa akcyjne, jednak giełda ostrożnie 
już zbliża się do nowych papierów. Nikt 
nie wierzy w możliwość zarobku przy 
nowych papierach, owszem obawa przed 
baissa, która porwie za sobą wszystkie 
nowe przedsiębiorstwa, obliczone tylko 
na grę giełdową, jest ogólna. 


Lombardy 194.26. — Losy 1860 r. 101.—. 
Losy 1864 r. 142.50.— Akcje franko-austr. 


ET że rząd udzielił Heglowi w formie uprzej-|mieckim nie sprzedawano broni. kańskich, używa wszelkich środków aby|jgz_ _ 3 ; 

powszech ney, Biała 13 kwietnia. — Pszenica 5.90 Żyto méj naganę. Minister, opierając się op - zdy skrodytować kandydaturę Granta, — galic Karola Ludaika 260 000 > 

Program szczegółowy $4.50, jęczmień 3.50, owies 2.05, groch 7.40, | Przytoczonym ustępie z dotyczącego pi- Pr zegląd polityczny. areał ne nanei y Nony m goku ©: | kolei lwowsko-czerniow. 166—, — Akcję | 
(Ciąg dalszy.) i bób 6.50, soczewica 8.—, kukurydza 7.—, | 78 konsystorjalnego wypowiada obawę, sobny komitet złożony z redaktorów naj- kolei północno - wschodnićj 16450. 


bardzićj wpływowych dzienników i kilku 
znakomitości stronnictwa republikanów 
umyślnie w tym celu, aby kierować agi- 
tacją przeciw Grantowi na całym obsza- 
rze rzeczypospolitej. SE 

We wszystkich większych miastach u- 
rządzają republikanie kosztowne mityngi 
nieprzyjaźne Grantowi. Agitacja centra- 
listów (pianó zyskuje sobie przez 
to coraz liczniejszy zastęp zwolenników, 
że w ostatnich czasach wykryto skanda- 
liczne nieporządki w administracji poje- 
dynczych stanów. I tak n. p. przekonano 
się, że w państwie Floryda przez wiele 
lat prowadzono systematycznie defrauda- 
cję skarbowych pieniędzy, i to po kil- 
kanaście milionów rocznie! Za przykła- 


że pismo to będzie znów podsycać uprze-| Rada miejska miasta Wiednia przzjęła 
dzenia do ustawy. Z pisma konsystorjal- przedwczoraj jednogłośnie i bez dysku. 
nego można wyprowadzić dowód braku sji wniosek, aby wystosować podanie do 
zaufania do rządu; pismo to jest przeto | ministerstwa z prośbą o niepozwolenie 
nieodpowiednie do. jednoczenia organów | obcokrajowym jezuitom osiedlenia się w 
kościoła ewangielickiego dla wspólnego | Austrji a w szczególności w Wiedniu, 
popierania celów państwowych. Decyzjaj Dzisiaj jest pierwszy dzień wyborów 
o zastąpieniu dymisjonowanych nadzorców |w Czechach: Być może, że jeszcze przed 
musi należeć do ministra, ; zamknięciem dojdę nas jakaś wiado- 

Preliminarz budżetu państwowego na r. | mość telegraficzna z Czech w téj mie 
1873 opiewa na 115/842,377 talarów. rze, 

Wirtembergja przedstawiła radzie związ-| Gdyby wierzyć można Paterlandowi, wy- 


proso 7.60, tatarka 4.50, ziemniaki 2.40, koni- 
A » ips | CZyna 28, siano 1.40, konicz 1.60, słoma 1.20, 
Na wystawie: pazyskićj W roko 1567 wiit oz, a olay 00—160 ina 20, konopi 24, 
interes budziły przedmioty, które najstosownićj drzewo twarde 10, miękkie 7.50, funt mięsa 
naaważky motna narodosza -przamyśłec„10:] 0 am-an dziętntsQ;405=0-60; 
mowym. Do tych przedmiotów należały wyroby Oświęcim 13 kwietnia. — Pszenica 6.20, 
z gliny polewane i niepolewane, przędza i ko- żyto 5.—, jęczmień 4.10, owies 2.25, groch 
ronkowe roboty ręczne — mianowicie służące 1.50, bób 6.50, tatarka 3.—, proso 3.50, ku- 
do ubiorów ludowych, a wreszcie inne przy- kurydza 4.50, ziemniaki 1.85, rzepak 7.50, 
rządy i ozdobne rzeczy, przeznaczone do uży- koniczyna 32, siano 1.70, konicz 2.—, słoma 


tka domowego. TEE „| 1:80, drzewo twarde 8, miękkie 5.80, masa 
Przedmioty te zwróciły na siebie uwagę nie- okowity 0.76, masła 1.80. 


Akcje banku 824.—. — Akcje b aku 
związkowego .(Vereinsbaxtk) 130.50. — 
Akcje banku jeneraln. ——, — Re a 
w srebrze 69.50. — Obligi indemnizacyjne 
alicyjskie 75.75. — Akcje banku wie 
a obrotu ogólnego 200.—, -— Akcje 
anglo-banku 396.—, — Akcje kolei rząd 
365.—, — Akcje kolei siedm: 
181.—. — Akcje kol. Rudolfa 


Narodowy przemysł domowy. ` 


E u rs Ba pie re w 4 ©» 21 e m i ę A m v. 


ż40ają] prao 


węgierskego 109.50. — Ogólny 
bank 242.—, 
Usposobienie giełdy: złe. 


taunya] pieca 


gaszą | praus 


suay] praug 


KRAKOW 18 kwietnia. SAT W. R. STA | zł, W, %, złr w. a. sły, w. a. |dem nowojorskich dzienników we wszyst- 
5% Oblig. ind alic. | 76 50) 76 60] 3%/, Tureck. wpłac. 400 fr.] 72 80) /4 60] Wechslstub Gesel. 80 Listy zastawra, Weg. gal. Łupk. 50, „ | 90 — "= |kich innych państwach, poczęły dzienni- Redaktor i wydawca dr. Ludwik Gumplo 
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=—127 tp -x ... 2 n n . . a >» r 
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fo Listy zast. banku włść.| 82 76 indischgrita. 20 „ „| 24 50] 28 50] Franc. Józefa w.a. 200 sr. „Kred.śrVorsch.„ 6 Jrebro......... r.r» «.]108 75/108 50 : Ar A brodon] 
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» o, », CzemJassy..|] 63 — 161 —| Tndemniz. bukow.. s. 50], s = + 3 Lemb. Czern. Jassy 200 „ [167 50|167 —] Weg. tow. kred..., 651/20) LWOW, 16 kwietnia. melancholję, chudnięcie, reumatyzm, podagrę i bladaczkę. — 72,000 wyzdrowień, czego nie. 
E rad": 3... Selowodhid. 73 >|. gą zy] abe Sok Centwa. Sowa i o|141 |. Obltgi, płerwaześctwa: Pk banku hip. gal. 10 |(68 — 166 60 | mogły dokonać żadne lekaretws, a na co między inncmi mamy świadectwo Ojea św., marszałka 
Losy 50/, (Donau Regulir. 5 węgierskie ....| 82 25| 82 — | Gest Nordwstb wa. 200 sr. 209 —l208 so] Alfold Fiume 50/9 sr f Listy SA k se 83 60| 83 — | dForu hr. Pluskowa, margrabiny de Bréhan. iyw A 
osy prem. wegierskie, , Ind. węg. z klauz. 1867 | 80 25| 80 — lit. B. „ 200 „ j184 —|183 Go] Böhm. Nordbahn 50/, „ 40, | 75 50| 75 — Pożywniejsza niżeli mięso, Revalesciera zaoszczędza tak u dorosłych jakoteż u dzięci 
Losy m. Stanisławowa. ... Poł, kol węg. sr. 50/psz.120|108 76108 60] Praga-Dux  »; 150 » [t12 —| — —| „ _ Westbahn. Só 7 no 1 banka hip. 69,| 90 —|-89 60/60 razy tyle, ile kosztują lekarstwa. l i 
Srebro nowe austryackie. . Akoje bankowa: adol fyah Sr ROO yk 75 z 2 zaa w KA = i GG 7 hen [ta c Neustadt w w RE 
Sreb je stare, > o oo. : iebenib 0 sr.183 —|182 — —170 5 ist ind| zaleci gi E A ze AE £ SB 
Se maiad rubel, Anglo-sustr. za 100 sr. [308 —|302 60 s wyk A z 371 — |369 — Ferd. Nordbh m. k, EON i PŚ piperi ariak joj 76 żę ie 90 Od kilku lat już nie megłem Bię cieszyć zupełnóm zdrowiem; trawienie było nieregularn : 
Ruble papier. rossyjskie .. Anglo-hungaria „ 80 „ |110 50/110 =f Sqdbhn (Lombard.) 200wa.]139 —|198 Tif n è a» w.a. 5°% Rubel srebrny obracany 278) 1 68| cierpiałem na różne dolegliwości żołądkowe i zaflegmienie. Od dolegliwości tych: uwolniło mnie. 
7 PaRi iis eaei Bodeh PROCE 4 "har 6 7 aoi ab 200mk.]186 — 185 50 Reana Toi T Sdo mi go > * papier, | 161|. 1 50|teraz 14-dniowe używanie Revalescidry, tak, że bez przeszkody mogę teraz wypełniać obowiazk 
$ t obraczkowy ....... :B* rar O s =" -Gan ki SSE. EPG ae . z ZZ ; i 
soefrankówka e sz RE Centralbank RE 5 wał 1 boso IDEA ARA, 200wa.|]274 50|274 — | Gal. WZ s Boją „ [102 —|101 78 WARSZAWA 11 kwiet.|Rs.k.|Rs,k, | 959 ZAWodu I. Lı. Sterner, nauczyciel przy szkole ludowój. 4 
EZ Credit Anstalt 0 333 — |332 50 ied. .. 200 98 —|297 — em, 50/ 100 751100 2: . . 5. . iż 
` Depositenbank „ 80 » [100 50l100 — orae LI Łupk. 200 sr. 170 561169 sol „ 1871. III. > 60, „ | 98 2u| 97 9 |WoxleLondyn1f.st.3m] 7 34| 7 32 W puszkach zawierajączch 1/, ft. 1 złr. 5Okr., 1 funt 2 złe. 50 kr., 2 ft. 4 złr. 50 
WIEDEN, 17 kwietnia. Esc. Ges. n. oest. 500 p [390 — |gg5 — 1 ordosthh wa. 200 „ [167 50167 —| Kasch. Oderb. „ 650/, „| 94 — | 93 76] a See serią m s — _|5 ft 10 złe, 12 ft. 20 złr., 24 ft. 36 złe. A 
= ak iak- » bank; ezeski 100 w 137 — ligą zy] »  Ostbhn(128sr) 80wa.]146 — 145 .- Teow -Onamday Akya kol oaa alha T Revalescière Choeoiatże w tabliczkach na 12 filiżanek 1 złr. 507kr., na 24 filiżan | 
e arrada ża) oO * ka S Akoye przemysłowe. ati 10 s ON z vazsz-bydg.| 77 25| 76 50 |2 złe. 50kr., na 48 filiżanek 4 złr. 50 kr; w progzkach na 12 filiżanek 1 złr. 50 kr., na 24. 
> „ w srebrze 50y Galic. dla handlu Baugesells. allg. eost 80f121 25/121 — a HL 1868 „ 50/, „ł 82 25| 81 7f r» n Wsrsz.teresp] — — 12! — | filiżanek 2 złr. 50 kr., na 48 Gliżanek 4 złr. 50 kr., na 120 filiżanek 10 złr., 288 filiżanek 
Losy. A of Ą i przemysł. 80 „ —|100 oj Wied. ... 804174 —,172 6t zai. Seh.Cntr. „ 50/, „ | 88 — = — [Listy zast, sesji Ke 49/0 = s = 3e 20 złr., 576 filiżanek 36 zły. < ae ; , ae. i 
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SAET 1839 Sls „ 10333 —|381 —| Handelsbk Wied. 160 7 lato —l243 5 aaka seese 200] 30 —| 29 —| Rudolfbahn so „ | 95 35| 95 18 kupe ubiegły]. 1:21) — sp moies ghi sią ep kkk D ała” 
Oh rząd. 1854 „ > 25] 94 —| 93 Hypot. gąljcyjs. 100 , —| — — | Hotel Wied......... —| Siebenbir. 1. „ 5%% „| 91 —| 90 st) » n nowe..., Sy] 91 5 |91 25|et comp. w Wiedniu Wallfischgasze 8; w Krakowie Józefa Trauczyńskiego pod „G i 
6% „ 1860 całe „ 50102 —|10! Nationalbank......... —|328 —| Inneberg hut....... —j] Staatsbahn — 00 fr. sztj131 —|139 — lik kupon ubłegły 1 51| — — | w Peszcie Tórók; w Pradze J. Fürst; w Bernie F. Eder; we Lwowie Rotlender und Sigm: , 
n „m 1860 */, „ 10122 25/121 75] Ogólnego austrjackiego , —|248 — | Masz. cegiel. wied.. . ~f Südbako (Lombardy) „|ii2 25/111 76] > likwidacyjne.. 407] 76 T| 76 40 Rucker; w Czernioweach Shnirch; w Bochni Franciszka Rejssa'a e. k. aptekę sali > 
i ; 0 kupon ub 1 44 PR: l 
inąd. _ 1864,...... t0C]146 — 146 60] Unionbank ,. za 200  „ {303 --|302 60] „ „i bud. lwow, E BEZ zir., 200 59/4 srj 94 80.94 1 Pa Upiogiy ~ C | Bułsiewiez; w Tarnowie: przez W. T, A. Wielogórskiego łówny skład, A. Tenczyna aj 
Uomo Renten za 20..... 24 —| 28 Vereinsbk anstr. 80 , —|183 5(| Neub. Mariazel huty, Sitd-nord. Verb. w.a. 50] — —| — — et kę ia PE ż Cgo g k Ap 
fth Donau Regui. za 100] 97 25. 97 Verkehrsbank .. 200 > 50/201 50] Schlogimithle Pap... non  -W.a.60/, ard 98 25| eg —| BERLIN 16 kwietnia. talar. | talnr |POd „Aniołem;* tudzież we wszystkich miastach przez dobrych apte arzy i handle 1 korzenne; 
4 ggier. poż. premiow. 06 50.106 Wechsierbk wied. 80. „342 —|341 — Wied. pryw. Telegraf, Tneissbaha.. +««z8075 y | — —| — blig kol, romuń. 74,5] —- | 545i ' przesyła także za przekazem pocztowym lub- zaliczeniem Wiedeński dom. ~ 


= ! KRAJ z piątku 19 kwietnia. 
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Nakładem wydawnictwa „Kraju“ Pi J | K | ANI W SK1600 Angielska połyskująca pasta kauczukowa 
4 wyszły i są do nabycia B a : d t > ię sat Paa p A 
w krakowie w administracyi „Kraju“‘ serya trzecia obejmująca około 60 arkuszy, jest jaż wydrukowana i zostanie rozesłana o najtrwalszego, najpiękniejszego i najtańszego zapuszczania wszelkich 
renumeratorom z końcem marca b. r. — Zawiera ona: 2gi tom Starego siu- OGŁÓG. 2876(1-20) 
ako tóż Pp g = ; ) 
P jako gi; 1i Żgitom Dziwacieł, | tm Ostrożnie z ogniem i ; Ten najkorżystniejszy wynalazek odróżnia się od wielu do zapuszeząņia używanych 
we wszystkich księgarniach krajowych i zagranicznych: 1tom [Latarni Czarnoksięzicićj. — Serya czwarta zamykająca „lakierów, itd., szczegolnie przez to, że skutkiem nader szczęśliwie udanego składu che- 
złr. ct pierwszy rocznik, wyjdzie z końcem czerwca b. r. micznego, w połączeniu z kauczukiem — pasta nabrała właściwćj ciągłości, co zapewnia 
Plotki 1 Prawdy .. tt tuu etu ttr i: *: ja Nowo przystępujacy prenumerątorowie będą otrzymywali dzieła Kraszewskiego jój trwałość, przeto podłoga nia zapuszczona urąga wszelkim zniszczeniom, a przy jakićj- 
Obrazki z podróży po Szweocyi, bar. W. Engestróma . 2 50 dopiero od tomu 5 ogólnego zbioru, to jest od poczatku Ohaty ma wysią.— kolwiek staranności, kilka lat pozostaje piekną. 5 r y | 
MI11m., powieść Chłedowskiego - « « > è o > > sereo na p a noone 1 50 z, światy, gona pierwsze 4 tomy, a wyczerpane od kilku tygodni, 1 pudełko wystarczające na 1 pokój, kosztuje 1 fl. 30 cent. | 
Skrupuły, powieść Chłędowskiego 1 tom . . . « « «4:44:11: * «. 160 eda im doręczone w nowćj edycyi w ciągu maja b. r. Rossyjska SKE6r | 
Album fotograficzne, 2 gi tom . . <. « « « « « «1 1 PRSIH YA „ka AA ER TS Z pism J. I. Kraszewskiego wyszło dotad tomów: 1, 2, 3, 4, Dwa świa" pasta na y. 
x (Tom I. wyczerpany). ty; 5, 6, 7, Chata za wsią; 3, 9, Poeta i świat; 10 Pod Wyborny środek do zabezpieczenia nóg od wilgoci. Skóra staje sie nieprzemakalna, a 
Irydjon, odczyt Ad. Bełcikowskiego < . . . « « « « « y=, Dy aj rz A W ARE || włosikienm niebem; 11, 12, Stary sługa 13, 14, Dziwa- przytem gietka i mięka i przybiera wszystkie właściwości rossyjskiego juchtu. 
Józef Ignacy k.aszewski Przypomnienie 40to-lecie zasług piśmienniczych i pracy p. dia; 15, Ostrożnie z ogniem ; 16, Latarnia Czar- Puszka 1 _złr. 20 ct, — większa złr. 2. 
. Karola Fstreichera a Bae 00 za A EA e a E — 15 noksięsika. — Pod prasa: dalszy ciag Latarni Czarnoksię- Główny skład dla Galicyi w EXrakowie u. p. JTakóoba Gold- 
< djabłów, powieść z czasów sejmu czteroletniego J. I. Kraszewskiego, 2 tomy . 2 50 z ORAE MEA nieznajomego, Powieść bez wassera przy ulicy Grodzkićj Nr. 70. — D 
fundusz, powieść Zacharjasiewicza, 2 tomy. . « « o s ae r 4444: 1. 2— ytułu, abet itd. HW 
Rodzina Orskich, kovinis Woładęgo Skiby, $ = Midak: SRS ZACZ Z Prenumerata na pisma J. I. Kraszewskiego wynosi z przesyłka poczt w» : rocznie WWWYYVWYWYUWWWPYOYYYYWYYWYWWW WW © 
Walka stronnictw, komedja Stożka, 1 t. Są S E PEN O RIEDS Ura t i” 14 złr.— półrocznie 9 złr. — kwartalnie $ złr. 50 ct. — Bez przesyłki: rocznie 4% 
$o p szkic historyczny przez W. B.K. . š OE OE» A T E c= BU) złr. — półrocznie 6 złr. — kwartalnie 8 złr. 
Q sprawie ruskiój . . . - - « « « « « «2 «1 + » ię BER, r HE T2LGQ8 Obok Biblioteki Powieści i  iomansów pisma 
Po ślubie, komedja Koziebrodzkiego (wyczerpana) . . © « « s s a s ea 11: 4 —— Kraszewskiego kosztuja: Z przesyłką rocznie: A© złr. — półrocznie $ złr. — kwartalnie ją i 
Dwa szkice powieściowe, (Pół prawdy — Wioska na księżycu) ... >». — 56 l- złr. 50 SE Bez przesyłki: roae 8 złr. — półrocznie 4. — kwartalnie © złr. — Nasze podziękowanie 
Uitramontanie i Moderanci przez autora „Plotek i Prawd* . . . s « « « scs « « — 25 renumerata liczy się kwartalnie od 1-go października 1871 r. jesteśmy zobowiazani złożyć panu Franciszkowi Wilhelmowi aptekarz i 
Dwaj Radziwiłłowie, komedja w V. aktach przez Adama Bełcikowskiego, . . . . . — 50 „,. W JBibliotece Powieści i RRomansó w WAY Wiedniu, gdyž araia. zwaóbywikj skutecznych Wilhelma zyje Biwak ra ee 
Prawo Postępu, studjum przyrodnicze społeczne przez Ludw. Masłowskiego, 0-708 właśnie: Pan Graba, powieść oryginalna w 3ch tomach, „przez E. Orzeszko. gościec i reumatyzm, na wiosnę, w lecie, w jesieni I w zimie, pozbyliśmy sie zupełnie boleści 
Kwestya nadbaltycka, przez Jana Leśniewskiego, . . « « « « + 4 4 2 6 2 1 1 PR Cena ksiegarska 3 złr. 20 ct. i WVina i Onota przez Z. M. 8chwartz'a ze gośćcowych i reumatycznych. » 


IMĘ" Dzieła te przesyła także administracja „Kraju“ na żądanie za gotówkę lub pobra- szwedzkiego w dwóch tomach. Cena 2 złr. — Pod prasą powieść oryginalna p. t.: pla too: iajmócnićj adleddiny powyłszo-siółka: 


7 cc 
gocha » WOJEIWODZIE . Jozef Dódel niacićj Posch 
Wkrótce ukaże sie w Bibliotece bardzo piękna powieść angielska przez Karola w fabryce laku w Wiener Nenstadt w fabryce laku w Wiener Neustadt, 
Reade, p. t: Eto chce kochać, cierpieć musi.— Tego sa- w domu Romanowicza 97 Wiener Neustadt. właściciel domu w Neudórf. 


mego autora powieść: Duch. i praca, drukowaną niedawno w dodatku do 
warszawskiego Bluszczu, powszechne budziła zajęcie. 
Prenumerata na Bibliotekę wynosi: Z przesyłką rocznie 10 złr. — półrocznie 5 złr. 
kwartalnie 2 złr. 50. — Bez przesylki rocznie 8 złr. — półrocznie 4 złr. — kwartalnie 2. 
Z pismami J. I. Kraszewskiego: Rocznie z przesyłką 20 złr. — półrocznie 10 złr. 
ćwierćrocznie 5 złr. — Bez przesyłki rocznie 16 złr. — półrocznie 8 złr. — kwart, 4 złr. 
Biblioteka wraz z dziełami Kraszewskiego daje rocznie około 40 arkuszy druku 
ścisłego. — Prosimy o wcz:sne nadesłanie przedpłaty do księgarni 


Gubrynowicza i Schmidta we Lwowie. 


przy placu s. Ducha. 2949(1-7) 


Wiener Neustadt 31 grudnia 1871. 


w kronice „Czasu* z d. 18 kwietnia 1872 r. = 1 iet Mis ‘Dalszy ciąg nader licznych uznań bedzie późnićj ogłoszony, albowiem niepodobna 
umieszczono bardzo dowcipny artykulik w rubryce umięśoić ich; garas: 
Krönika, iż podpisany prowadzacy biuro infor- 
e, został onegdaj uwiezionym „z powodu r 
/ podstępnego ugodzenia młodój guwer-| dotychczas notaryusz w Podgórzu, 
nantki do Wiednia“. , A À > od dnią 10 kwietnia b. r. urzeduje i mieszka 
Jest to fmłmm, gdyż zły jezyk czerni moją 7 
sławe dotąd nienaruszona i oświadczam, iż jeszcze w Krakowie 
obecnie w biurze mém, na któróm żadna plama | w Rynku Głó icy F ńskiój 
ZY A $> ynku wnym przy rogu ulicy Floryańskiej 
dotąd nie ciąży, pracuję osobiście. w domu pod (Ayni Nr. 343 dzielnica III. 
Kraków d. 19 kwietnia 1872. obok kościoła Panny Maryi. 3014(1-10) 


Bronowiecki. 


Kuracya wiosenna. 


W każdéj porze iihelma krew czyszczące W każdćj porze 


roku można się roku można sie 


leczyć. ziółka leczyć. 
na gościec i reumatyzm, 


uznane za jedyny skuteczny środek oczyszczający krew. 


Za zezwoleniem e. k. kan- Od fałszerstw zabezpieczon. 
i RS Med. płynny celaryi nadworn. stósownie olała | phan atoer AAN E patentem J. Č. Mci 
c ki ż | H t młócących na godzinę tyle, co trzech młocków przez do uahwały z d.7 grudnia skutek świetny- j Wiedeń, dnia 28 marca 
u l e r e e Z l S y Mł OCARNI dzień — dostawia za 88 złr. w. a. — z poręczeniem 1858 r. 1861 r. 
3 iza wypróbowaniem 2807(1-14) 


dł = ve Kypr O Rb RE i 
według uiepszon metody H 

na niedokrwistość i jej skutki Maurycy Weil jun. w Frankfurcie nad Menem. 
1 flaszka złr. 1.20, pół flaszki ct. 60. 


G-astrofan 


szczególny środek na choroby żołąd- 
kowe. 1 flaszka 70 ct. 


Ziółka te czyszczą krew i są przeciw gośćcowi i reumatyzmowi. 


Leczą gruntownie z gośćca, reumatyzmu, z | w białych upławach, itd. — Z chorób jak zoł- 
krzywizny nóg u dzieci i zastarzałych, upor- | zów i gruczołów prędko i gruntownie sie wy- 
czywych chorób, ropiacych bezustannie ran, | leczy, jeżeli sie ziółka te pije bezustannie, al- 
wszelkich chorób płciowych i wyrzutów skór- | bowiem ziółka te są środkiem lekko rozwal- 
nych, zacheiałek na ciele albo w twarzy, z pie | niającym i mocz pędzacym. — Ziołka te czy- 
gów, syfilitycznych wyrzutów. Szczególnie sku- | szczą cały organizm — albowiem żaden inny 
tecznemi okazują się te ziółka w nabrzmieniach | środek nie wydziela tak ckutecznie z ciała 
wątroby i śledziony, tudzież w hemoroidach, | wszelkich zarodów chorób, przeto téż i skutek 
żółtaczce, w wielkich bólach nerwów, muszkuł | jest pewny i trwały. — Niezliczone świadec- 
i stawów, cewki moczowój, żołądka, w wzde- | twa, uznania i listy pochwalne, które na żą- 
ciach, w zatwardzeniu, pollucyi, impotencyi, | danie rozsyła sie darmo, stwierdzają prawdzi- 

wość powyższych słów. A 


Codzień: przychodzi mnóstwo zamówień, podziękowań i uznań, co dowodzi dobroci 
pewności i osobliwsżój skuteczności prawdziwych krew czyszczących Wilhelma ziółek na go- 
ściec i reumatyzm. 


Ostrzega się przed fałszowaniem i łudzeniem. 


OBWIESZCZENIE 


W poniedziałek d. 6 maja 1872 
r. odbędzie się publiczna sprzedaż 
za pomocą ofert w lzdebniku, ty- 
siąca sąg drzewa opałowego, mię- 
kiego szczepu, na partye podzielo- 
nego. 
Chęć kupna mający — bliższych 
szczegółów powziąść mogą w kan- 

i dóbr w Izdebniku codziennie 


w zwykłych godzinach urzędowych. 
3041(1-8) 


Żadna roślina na kuli ziemskićj nie wywiera tak szczęśliwie najlepszych skutków na 
z z wszystkie organa oddychania i trawienia, wzmacniając najwidocznićj i trwale cały system 
Masó żelezista nerwowy i muszkułowy jak lek na wszystkie choroby Indyanów, Koka z Peru, co takie po- 
na odmrożenia. 1 puszka 40 cent. wagi jak A. v. Humboldt, v. Martius, Lanza i inni stwierdzają z podziwieniem, przexonaw- 
szy się naocznie o zupełnym braku gruźlicy (u mieszkańców w Andes) i bajecznój skuteczno- 
Prawdz. Kral'a Karolinenthalska ści kokierosów bez innego pożywienia). — Ną téj podstawie prof. dr. Samson badał grunto- 
wnie i rozbierał te roślinę na miejscu, z czego wyniknał najlepszy środek na najcięższe choroby | 


Herbata Dawida p) : $ 
na kaszel i słabości piersiowe. Pigułki Kokowe l, | i ill. 


1 paczka 20 cent. 


PL Koka I skutkuje jeszcze najpomyślnićj w chorobach szyi, piersiowych i płucnych , 
Chińska woda do ust nawet bardzo rozwinietych; Koka II usuwa na'uporczywsze przeszkody w trawieniu, katar 


— i chiński j żołądkowy, dolegliwości hemoroidalne, brak apetytu iť. d., a Koka III jest najskuteczniej- WFilhelraa krew czyszczących ziółek na gościec i reumatyzm, według prze- 
; chiński proszek do zębów szym , niezrównanym lekiem na osłabienie nerwowego systemu, hypokondrye, hysteryę, a pisów lekarskich przyrzadzonych, dostąć można prawdziwsch tylko w aptece Franciszka Wil- 
A najniezawodniejszy. środek do czysz- osobliwie słabości, (jak: p^llucye, niemoc. itd.). Według cennika lekarstw w Prusiech pudeł - helma w Neunkirchen pod Wiedniem w Austryi, albo w składach wymienionych przezemnie 
czenia zebów. ko 1 talar, 6 pudełek 5 talarów. — Bliższe szczegóły o roślinie Koką w umiejętnój rozprawie, w dziennikach. — Paczka na 9 dawek podzielona wraz z opisem użycia w różnych językach 
fl 5 2 GI d 1 Gaia mor r nst ay cent. którą darmo przesyła Aptekə pod Murzynami po Apotheke) v ono. aol kosztuje 1 złr., osbno za stempel i opakowanie 10 centów, 
1 pudełko Proszku do zębów 30 ct. Główne skłzdy na całą Austrye maja pp. aptekarze: Edwa aubner, w Wiedniu, 
am Hof, J. v. Török w Peszcie, Józef Fürst, w Pradze. 3043(1-8) a Rozsyła się tylko za gotówkę, którćj przesyłka opłacona. -30% 


Następujące składy mają prawdziwą Wilhelma herbatę: 
w Krakowie: Józef Jahn — apteka Józefa Trauczyńskiego — lakób Goldwasser ul. Grodzka 
Nr. 70: — w Przemyślu J. Gajdeczka — w Tarnowie W. T. A. Wielogórski — w Kamionce 
2899(1-12) Strumiłowej : Zawałkiewiez. 


Płynne mydło żeleziste 


do prędkiego leczenia świeżych ran. 
1 flaszka 1 f. — pół flaszki 50 cent. 


areni Zaklad Zdrjwy  Witoidprój Chiny iŻelazą 


_w Krakowie przy ul. Grodzkićj N. 70 


W skutek przesiedlenia sie, jest z wolnćj ręki i A. Tenczyn pp. Grimault et Comp. s 
do h 5 z À aptekarz w Tarnowie. PEAR | bk 
sprzedania J ; | ć aptekarzy w Paryżu. s j he j Little Wanzer ; 
MA À ] I K r ogłasza niniejszóm, iż w moe uchwały c. k. ko-| vy formie À : i 4 najlepsze amerykańskie łódkowe, podwójnie stembnu- 
PR oba. auta fk rak płynu przeżroczystego i przyjemnego , 
Baczal dólny magi *adrójowej is Unia Tógo WNRNSACLNYE E |. r użyciu, lekarstwa te zawierają w sobie chinę', 
) 


Á aa A , jące ręczne maszyny do szycia, 
i kompletnie uporządkowany, = skas m e OCE: która jest najenergiczniejszym środkiem tonicznym, 


ż - z TRE oruszane ręką lub no 
i - ` ra waże b . Najznako- P , 
w słynnój glebie bardzo intratny, w piekném przy-| wieś — mile od Jasła położona, przeszło 200 | uwolnieni bedą od opłaty przepisanćj taksy zdro- LAVARO NSL" Clkłą skiadową kryt. NAJASARO konstrukcyi nader prostćj, do poznania łatwój i Arie się. 


DŁUŻYŃSKI 


Ulica Fioryańska, 364, I. piętro. 
2620(3-7) 
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ém położeniu w Galicyi zachodnićj. Hordo rra A żowój” tadaa d jólęcd Ban ` | mitsi lekarze paryscy używają je dla leczenia bla- 

x gów pola. a 80 lasu obejmująca, jest wraz z |jowćj, tudzież dostaną kapiele darmo i mieszka sukę óż : . s TE T AC ć 
2 7) BĘ Ru. ilak, = 107 morgów | ;yfwentarzem z wolnój ręki każdego czasu do |nia po zniżonćj cenie, którzy dla kuracyi na czas TLAN Palen 2 feakozjworzaniennyoh: n w bn! By a> = AR kuz SZ = dowi zj aprregano 
lasu. — Bliższych wiadomości udziela adwokat sprzedania. — Bliższych wiadomości udzieli Wny | przed 21 czerwca i po 20 siepnia do Szczawnicy | Poq wpływem ich ustają największe boleści po- Sajrdwódzotia A zj ARA SERIACH Mandakich, RA RZ 


i H H Floryan baron Gostkow -~= |przybedą; zaś w perjodzie od 21 czerwca do 20 | „podzace z niedokrewności i upławów; tłatwiaja 
Dr. Kwiatkowski w Tarnowie. mlxi w Górce, lub pan Franciszelx sierpnia nikt przypuszczonym nie będzie do bez- | one panielknie się łogolarności ttlesieconij; penhs 


2980(1-3) Riess w Jaśle. 3011(1-8) ` | płatnego korzystania z wód i kąpieli.  2989(1-9) | řają bardzo skutecznie na dzieci skrofuliczne i 
ooo | lIMfAtYCZNEgO temperamentu. Wzniecaja apetyt i 
trawienie, oraz ta najdzielniejszym środkiem na 
niedostatek krwi u osób wycieńczonych umysłowa 
pracą lub przychodzacych do zdrowia po długich 
i ciężkich chorobach, 
Podstawą pierwszego z tych lekarstw jest: wy- 
borne hiszpańskie wino Malaga. 2638(1-2) 
Dostać można w Krakowie w aptece p, Wik- 
tora soy ym we Lwowie w aptekach pp. Rucker, 
Berliner i Mikolasz; w Brodach w aptece p. Fran- 


Prospekta i próby szycia bezpłatnie. 
SKŁAD GŁÓWNY na GALICYE 


w Krakowie u p. Jakóba Goldwassera 
2708(-620) przy ulicy Grodzkićj Nr. 70. 


Ces. król. uprzyw. galicyjski 


KCYJNY BANK HIPOT 


zos; w Warszawie w składach materjałów apte- „Jana ELOfFea': 
cznych pp. Mrozowskiega, Galle i Spiss; w Wie- y gory DA A 
„(dniu u pp. Raabe I Röder. ed 6 flaszek na dół à 34 cent. 


CZEŁOEECOTL..A-.ID A. 
a Nr. LA 2 złr., Nr. I. A 1 złr. 30 kr. 
RETI 


— O Z O ZO Z OO 


w RB © torebka arkady 60 ct., mniejsza 25 i 10. 
p Nif (ili | a tysiąckrotnie doświadczone 
m Aleks. Fraenkla (wwa) Jana Hota, 


WE LWOWIE od 9 lat zupełnie zdrowy — wskaże na żądanie S Główny skład na Galicję u p. JOZEFA GOLDWASSERA w domu Doichesa 
7 z dołączeniem marków listowych na postporto— na Stradomiu. Składy w KRAKOWIE: u pp. aptek.: Trauczyńskiego, Siedlec- 

s s : kiego, Alexandrowicza i p. cukiernika Masłowskiego; we LWOWIE u pp. ap- 

*rdsji środki ziołowe i domowe. IDA tekarzy : ze aaan w cp braci Łazorskich, tudzież n pp. Jul: Reisa, 

$ + re Kleina wdowy isslera, F. W. Królikowskiego; w ZŁOCZOWIE u p. apt. 

oremi, mohoty boa dętycy 1 wiz AN: Franciszka Pettesch'a; w TARNOPOLU u p. aptek. dra Buchelta, u pp. M. 


niemnićj bez pomocy wszystkich środków w inse- 
ratach gazet zachwalanych, a nic nie pomagają- 
cych, wyleczyć można. 

Adres: Adam Cielesixi w Jaro- 
sławiu. 2986(1-6). 


Paechtera, D. Senesieba, C. Latinek, i H. Spielberga, również sprowadzać 
można przez wszystkie wziete apteki i handle korzenne w Galicyi, 


6s LISTY HIPOTECZNE 


które są jak najwłaściwsze do lokowania kapitałów. 


| Wien, Karntnerring l4. | A 


Deski, Forszty jodlowe, sosnowe, dębowe i rozmaity inny materyał 
drewniany, jednakżeż przedewszystkiem suchy, zakupuje Handel i Fabryka mebli 


Tazimierza Hienisza w Krakowie. 


W 0 OOO 


Listy hipoteczne moga według prawa z dnia 2 lipqa 1868 II. XXXXIII. Nr. 93 być użyte na korzystne 
lokowanie kapitałów fumduszowych, na lokowanie kapitałów zakładów publicznych pod nadzorem rządu stojących, na 
lokowanie kapitałów pupilaruych fideikomisowych i depozytowych, a po kursie giełdowym na kaucje służbowe i wadja. 

Ogólna suma w obiegu będących listów hipotecznych nie może w żadnym razie przenosić sumy równocze- 


snych wierzytelności hipotecznych i nie może być wyższą nad dwudziestokrotną sumę kapitału akcyjnego, rzeczywiście 
wypłaconego. 


Kupony płatne dnia 1 marca i 1 września każdego roku — jako tóż listy hipoteczne, wylosowane dnia 28 
lutego każdego roku, z których jedne i drugie nie ulegają żadnemu opodatkowaniu, wypłacają bez wszelkiego strącenia: 


ATE IL1WOWiE: Główna kasa Banku hipotecznego i Filie tegoż w Krakowie, Czerniowcach, Białćj, 


Zdatni czeladnicy stolarze, mianowicie do wyrobu mebli, znajdą natychmiastowe pomieszczenie. 


NARRATORA NA) 


Fortepiana, Pianina, tak ze słynnych fabryk saskich, jak i wiedeńskich — Lustra — Meble — 
Wyroby Thoneta — Materye na meble i wszelkie wyroby galanteryjne stolarskie — Geruch- 
loseny z maszyneryą i bez tójże — Materace sprężynowe, włosiane — Łóżka żelazne — Umy- | 


wozami 


Tarnopolu i Samborze; i walnie — Meble ogrodowe, it.d. są do wyboru tak w głównych magazynach przy ulicy 
w "A/ieciniu: Kantor wymiany bankowy niższo-austryackiego Towarzystwa eskontowego i Zwierzynieckićej we własnych realnościach, gdzie i fabryka jest urządzoną; jako tóż i w handlu 
Union Baok; w Rynku Głównym Nr. 11, obok Handlu p. Wentzla. 


"w Pradze: Filia c. k. uprzyw. austr. Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu i Filia Union ; 
w Bernie: Ces. król. uprzyw. morawski Bank dla przemysłu i handlu; 
w Berlinie: pp. Meyer & Comp.; 

WY WAZEALrSZAGWIE: l. Leon Epstein. 


Również jest na składzie kilkanaście starych skrzypców i violonczel po bardzo niskich cenach 
do sprzedania. ` 2928(1-2) 


Kazimierz Henisz w Krakowie. i 
GSSEGS SGSESGSSSSSSSGS<Ó 


W drukarni „Kraju“ pod zarządem St. Gralichowskiego. | 


